
li Zfmd PZPR 
rozpoczął obrady
n ZJAZD Polskiej Zjednoczonej Partii Ro- 1. Sprawozdanie Komitetu Centralnego 

botniczej rozpoczął obrady dnia 10 mar- PZPR — przewodniczący KC PZPR Bolesław 
dca 1954 r. w Warszawie w wielkiej sali Aka- ' Bierut. e

' demii Wychowania Fizycznego.
W imieniu Komitetu Centralnego PZPR ob-

rady II Zjazdu zagaił członek Biura Poli
tycznego KC PZPR — Józef Cyrankiewicz.

W Prezydium Zjazdu zasiedli członkowie 
Biura Politycznego i zastępcy członków Biura 
Politycznego KC PZPR, członkowie Sekreta
riatu KC z przewodniczącym KC PZPR — 
Bolesławem Bierutem na czele, wybitni dzia
łacze partyjni, państwowi i społeczni, przodu
jący robotnicy i chłopi, przedstawiciele świata 
nauki i kultury.

Józef Cyrankiewicz zaprasza do Prezydium 
przewodniczącego delegacji radzieckiej N .S. 
Chruszczowa wraz z członkami delegacji oraz 
kierowników delegacji bratnich partii komu
nistycznych i robotniczych.

Po powołaniu Sekretariatu Zjazdu jedno^ 
myślnie uchwalony zostaje porządek obrad, 
który obejmuje:

2. Sprawozdanie Centralnej Komisji Rewi
zyjnej — Stefan Rózga.

3. Główne zadania gospodarcze dwóch ostat
nich lat (1.954 — 1955) Planu 6-letniego — 
Hilary Minc.

4. O zadaniach rozwoju rolnictwa w latach 
1954 — 1955 i o zapewnieniu niezbędnych 
środków dla wzrostu produkcji rolniczej — 
Zenon Nowak.

5. O niektórych zadaniach organizacyjnych 
i zmianach ’ w Statucie Partii — Edward 
Ochab.

6. Wybory naczelnych władz partyjnych.

W pierwszym punkcie porządku dziennego 
przewodniczący obrad Józef Cyrankiewicz 
udzielił głosu Przewodniczącemu KC PZPR 
Bolesławowi Bierutowi dla wygłoszenia refe
ratu sprawozdawczego Komitetu Centralnego 
Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej.

ORGAN GŁÓWNEGO KOMITETU KULTURY FIZYCZNEJ I CENTRALNEJ RADY ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH

Bok X Nr 20 Warszawa, czwartek II marca 1954 r. Cena 50 gr

Dziesięć spotkań I i II ligi
® ® TB * . _ — _ _:zainauguruje w najbliższą niedzielę

szwedzka
Prasa

KanadaKanadę", „ZSRR

SZTOKHOLM. 10.3 (tel. wł.). 
Zakończone w niedzielę 7 bm. 
mistrzostwa hokejowe świata i 
Europy, które przyniosły wspa
niały sukces reprezentacji 
Związku Radzieckiego, są sze
roko komentowane przez prasę 
szwedzką, która poświęca mi
strzostwom wiele miejsca.

Sprawozdawcy sportowi 
szwedzkich gazet podkreślają 
wysoką klasę sportową . mi- i 
strzów świata i Europy oraz i 
niezwykle wyrównany poziom | 
całego zespołu radzieckiego, w i 
którym nie było zupełnie sła- j 
byeh punktów. Gazety szwedz
kie piszą, że drużyna ZSRR wy- I 
trzymała o wiele lepiej, niż Ka- | 
nadyjczycy, ten ciężki turniej i 
pod względem kondycyjnym.

Wiele miejsca w prasie zaj- i 
mu ją wywiady przede wszyst
kim z Bobrowem oraz z inny
mi hokeistami radzieckimi. 
Dziennikarze szwedzcy—rozmai 
wiali także z hokeiśtami kana
dyjskimi, którzy przyznają, że 
nie spodziewali się tak wspa
nialej gry drużyny radzieckiej, I 
byli tym zupełnie zaskoczeni i 
przegrali zasłużenie.

Sportowy „Idrottsbladet** za
mieszcza wielki artykuł pt.: I 
„Radziecki triumf nad Kanadą 
równy sukcesowi piłkarzy wę
gierskich w Wembley". „Dagens 
Nyheter** daje zdjęcie Bobrowa 
na 1'4 części kolumny, a w 
„Expressen" ten wspaniały . ho
keista radziecki zajmuje całą 
kolumnę. Bobrow w ataku i 
Puczków w bramce — to we
dług prasy szwedzkiej bohate
rowie niedzielnego meczu.

Wielkie tytuły prasy szwedz
kiej donoszą: „Rosjanie gromią

1:2! Takiego meczu nie oglą
dały żadne mistrzostwa świata". 
..Klęska nonszalanckich Kana
dyjczyków".

Dziennik „Morgen Tldnlngen" 
podkreśla, że zwycięstwo ZSRR 
oznacza koniec hegemonii Ka
nady w hokeju, pisząc: „Po raz 
pierwszy na świecie znalazła 
się tak fantastyczna drużyna, 
która potrafiła w wielkim me
czu o mistrzostwo świata doko
nać niebywałego wyczynu, zwy
ciężając bezapelacyjnie bezkon- I 
kurencyjnych dotąd Kanadyj- I 
czyków. Hokeiści radzieccy za- I 
skoczyli swych przeciwników. ‘ 
którzy byli zbyt pewni siebie, 
przede wszystkim fantastyczną I 
szybkością i to od pierwszej 
minuty tego wspaniałego me
czu". I

„Dagenes Nyheter" stwierdza. I 
że ZSRR zainaugurował wspa- j 
niale swój pierwszy udział w Kapitan 
mistrzostwach ćn-inłn Rtłffnnę nvm mumistrzostwach świata. „Dagens 
Nyheter" pisze dalej: „Hokeiści 
Związku Radzieckiego są bez
sprzecznie najlepszą obecnie 
drużyną świata. Zespól radziec-
ki zaskoczył pewnych siebie 
Kanadyjczyków przede wszyst
kim fantastyczną szybkością 
oraz nienaganną kolektywną 
grą".

„Stockholm-Tldnlngcn" pisze: 
^.Debiutujący w spotkaniach 
międzynarodowych hokeiści ra
dzieccy odnieśli bezsporne zwy
cięstwo nad bezkonkurencyjny
mi dotychczas Kanadyjczyka
mi".

feg@ro€zrtf
NIEDZIELĘ 14 marca rozpoczynają się doroczne boje plł- 

’ * karskie o mistrzostwo I i II ligi. Znów zobaczymy na 
. boiskach Cieślika i Szczurzyńskiego, S^inkowiaka i Aniolę, 
Olszewskiego i Durnloka, 1 wielu innyoi, znów zapełnią się 
widzami stadiony, znów setki tysięcy zwolenników piłkar- 

I stwa przeżywać będzie gorycze porażek swych pupilków, 
1 bądź radość z powodu ich zwycięstw. Tymi, którzy pierwsi 
I przeżyją emocje piłkarskie będą mieszkańcy Warszawy, Kra- 
' kowa, Łodzi, Chorzowa, Bydgoszczy, Gdańska, Kielc, Opola 
. i Wałbrzycha. W tych miastach bowiem rozegrana zostanie 
pierwsza runda zawodów piłkarskich o mistrzostwo I i II ligi.

& tan fen/
w szczytach Tatr
na czesc
II Zfazdo

ił bm. na szczytach tatrzań- 
। skich zatknięto sztandary na 
t cześć II Zjazdu PZPR.

Grupa warszawska składająca 
, się z. 20 ZMP-owców — przo
downików pracy I 10 członków

I sekcji taternictwa PTTK 
tknęła sztandary na Żółtej 
ni, Swlnlcy 1 Granatach.

W rejonie Morskiego

Tur-

Oka
grupa młodzieży krakowsko- 
zakoplańskiej satknętą sztanda
ry na Mnichń, Nlżnym Żabim 
Szczycie, Miedzianym, Wołoszy
nie 1 Kozim Wierchu.

Lekkoatleci
uczcili
II Zjazd PZPR

Terminarz rozgrywek przewi- 
duje następujące spotkania:

I liga CWKS — Ogniwo Kra
ków, Gwardia Kraków, Gwar
dia Warszawa, Unia Chorzów — 
Kolejarz Poznań, Włókniarz 
Łódź — Ogniwo Bytom, Gwar
dia Bydgoszcz, — Budowlani 
Chorzów;

II liga:
Budowlani Gdańsk — Górnik 

Zabrze, Gwardia Kielce _  O- 
gniwo Tarnów, Górnik Wał
brzych — Włókniarz Kraków, 
Ogniwo Wrocław — Kolejarz 
Warszawa, Budowlani Opole — 
Stal Sosnowiec.

W roku ubiegłym sympatycy 
piłkarstwa nie mieli zbyt wielu 
powodów do radości. Nasi pił
karze swoimi słabymi wynika- 
mi na arenie międzynarodowej 
zawiedli nasze zaufanie. Nie sta
nęły także na wysokości zada
nia naczelne władze piłkarskie 
w kraju, jak również poważne 
zastrzeżenia budził styl pracy 
ówczesnej Rady Trenerów.

Praca była bezplanowa, chao
tyczna, prowadzona w oderwa
niu od potrzeb-terenu.

Lutowa Krajowa Narada Pił
karska, dając krytyczną ocenę 
naszego piłkarstwa pozwoliła 
sformułować szereg konkretnycn 
wniosków na przyszłość. Dobre 
chęci i oznaki dążenia do zmia
ny dotychczasowego stylu pra
cy potwierdziła wtorkowe na
rada w GKKF z udziałem kie
rowników, trenerów i kapitanów 
drużyn I i II ligi.

Cóż nowego wniosła ona do
(Dokończenie na str. 3)

....„..„.i reprezentacji ZSRR — W. Bobrow z pucharem, wręczo
nym mu w Sztokholmie za zdobycie przez hokeistów radzieckich

tytułu mistrza świata.

szerokości całej stronicy brzmi: jako doskonały bardzo wyrów-
„Wskutek porażki Kanady stra- nany zespół.
ciliśmy 130.000 koron czystego

Przewodniczący 
Reczek otrzymał 

przebywających w

GKKF Wł.
depeszę od

Berlinie lek-
koatletów polskich. W depeszy 
tej lekkoatleci nasi, którzy brali 
ostatnio udział w zimowych mię
dzynarodowych zawodach w 
Berlinie, wyrażają głęboką ra
dość że mogli swoimi osiągnię
ciami uczcić II Zjazd Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotniczej.

W Pradze 
dwudniowa 
konferencja 
przed
VII Wyścigiem Pokoju

sezon piłfcwsici

X

Fragment biegu na 3.000 m w hali berlińskiej; od lewej — Krzyszkowiak, Havensteln i Herman

Szwedzcy 
hokeiści 
przybyli 
do Polski

We wtorek, 9 bm., przybyła 
do Szczecina czołowa. szwedzka 
drużyna II ligi hokejowej Mat- 
teus Pojkarna ze Sztokholmu. 
Tego samego dnia Szwedzi wy
jechali do Stalinogrodu,-

Drużyna MP Sztokholm rozer 
gra w Polsce trzy, spotkania: ..w 
czwartek 11 bm. przeciwnikiem 
Szwedów będzie reprezentacja 
ZS Gwardii, a w piątek .12 bm,. 
—- Górnik Szopienice. Obydwa 
spotkania rozegrane zostaną o 
godz. 19.00 na Torstalu.

W niedzielę, ,14 marca o godz'. 
19.00 w Warszawie z drużyną 
szwedzką mecz rozegra CWKS,

21 marcaW dniaęh 11 i 12 bm. odbę
dzie się w Pradze ostatnia kon
ferencja organizacyjna VII Wy
ścigu Pokoju. W konferencji 
wezmą udział przedstawiciele 
trzech komitetów organizacyj
nych Wyścigu — Polski, NRD 
i CSR. i

Z ramienia polskiego Komite
tu Organizacyjnego w obradach 
wezmą udział Cieślak i Zb. Na
wrocki oraz delegaci Polski na 
Kongres Międzynarodowej Fede- i

w Warszawie 
Polska-Belgiaomawiając„Morgenposten"

....... spotkanie ZSRR — Kanada pi- 
biliby organizatorzy, gdyby we | sze: „Drużyna radziecka grając 

' doskonale kolektywnie, zdecy-

dochodu'*. Tyle bowiem zaro-

wtorek musiał być rozegrany 
dodatkowy mecz Związek Ra
dziecki — Szwecja o wicemi
strzostwo świata i mistrzostwo 
Europy.

Również prasa norweska po
święca dużo uwagi zwycięstwu 
hokeistów radzieckich. Kore-

W swoistv sposób zajmuje < 
stanowisko ’..Expressen". Tytuł I dziecka

spondent gazety „Arbeiderbla- 
det“ stwierdza, że drużyna ra

zademonstrowała

dowanie przewyższała przeciw
ników. Kanadyjczykom nie po
mogło nawet stosowanie wielo
krotnie brutalnych zagrań". Ko
respondent tej gazety podkre
śla dalej, że zwycięstwo Związ
ku Radzieckiego, który starto
wał w Sztokholmie po raz 
pierwszy w mistrzostwach świa
ta. jest wielką sensacją.

racji Kolarskiej (UCI) — Lem- 
part i Gołębiewski, którzy przy- 
jadą do Pragi wprost z Paryża

Ciaptak i Roj opowiadają
o trasach, sprzęcie i przeciwnikach w Are

Z SZUMEM budząc ogólne 
zainteresowanie wyładowa

li się z autobusu do hallu ho
telu Polonia nasi narciarze po
wracający w środę z mistrzostw 
świata w Szwecji. Ich fanta
stycznie kolorowe czapki wzbu
dzały podziw przechodniów. No. 
bo też niecodziennie wyglądają 
narciarze w wysokich szafiro- 
wo-żóltych czapkach z wielki
mi czerwonymi pomponami...

— To jest lapońskie ludowe 
nakrycie głowy — mówi Andrzej 
Roj.

— Gościnni Szwedzi obdaro
wali nas wszystkich tymi czap
kami. W ogóle nastrój na mi
strzostwach w Are byl bardzo 
koleżeński i serdeczny. Były 
wspólne treningi a wieczorem 
— zabawy. Starzy znajomi au
striaccy Othmar Schneider. To
ni Spiess, a także zawsze serde
czny Włoch Zeno Colo i inni 
czołowi zawodnicy — chętnie 
z nami przebywali i rozmawia
li. Wieczorem w hotelu Lands- 
garden. gdzie mieszkaliśmy z 
Rumunami, Czechoslowakaml !

Węgrami organizowało się wie
czornice — były występy regio
nalne Szwedów, nasz Pękala 
zagrywał „wiązanki polskich me
lodii". Przychodził często Stein 
Eriksen, opowiadał o swoich 
metodach treningu i... sprzeda
wał własną książkę, której tre
ścią był przebieg jego kariery 
sportowej.

— Trzeba przyznać,, że histo
ria jego startów była zawrotna, 
jeśli się weźmie pod uwagę 
fakt,, iż jeszcze w 1948 r. w St. 
Moritz przegrywał gładko do

Po powrocie z Berlina mówią nowi rekordziści Polski
JCŻ dawno lekkoatleci nasi nie 

wracali do kraju z tak ura-
iłowanymi minami, lak po ostat
niej wyprawie <lo Berlina, Nic w 

m dziwnego. Piet* nowych re-
I kordów Polski oraz wiele cenny :h 
zwycięstw może być dostatecznym

Ciaptaka i Marusarza — mówi 
dalej Roj.

— Żebyśmy nie zostawali w 
tyle, żeby czołówka światowa 
nie mogła zbyt daleko „odsko
czyć" od nas — musimy mieć 
okazję do startu na różnych 
trudnych trasach i w silnej 
konkurencji — włącza się do 
rozmowy zdobywca 8 miejsca 
w trójkombinacji, Jan Ciaptak. 
— Dobrze, że mogliśmy treno- 
wać w Austrii I dzięki temu 
nasz start . na mistrzostwach

(Dokończenie na itr. »

I zawodnicy I witający Ich na I 
dworcu przedstawiciele władz 
oraz sympatycy lekkoatletyki.

Oddajmy glos najpierw debiu
tantom. w wyjazdach zagranlcz- 
nvch Goźdzlalskiemu i Jeslonow- 
skiej.

— Trudno ml opisać tremy, ja
ką miałam przed startem — mów 
Jeslonowska. — Trema też była 
powodem dwóch falstartów, ale w 
dwóch różnych biegach, które o 
mały włos nie wyeliminowały mnie 
z konkurencji. Zwycięstwo w pierw-

w ubiegłym sezonie miał doskona
ły czas na 100 m — 10.4.

— Przyznam się — opowiada — 
że nie spodziewałem się takiego 
sukcesu. Wydawało ml się. że 
Schroeder, mimo krótkiego dystan- 
su w hall (55 ml zdoła mnie poko
nać łatwo. Zdaję sobie sprawę, że 

I zwycięstwo w hall I na połowie 
normalnego dystansu nie Jest Jesz
cze dostatecznym porównaniem 
klasy między zawodnikami, W 
każdym razie zwycięstwo to 
wzmocniło mnie psychicznie,.! Jed
nocześnie pobudziło do usilniej
szej pracy nad dalszą poprawą 
formy. '

A oto co mówią nowi rekordzi
ści. Potrzebowski — podwójny ro-

Konlkówna — rekordzistka w 
pchnięciu kulą:

— Trudno nie być zadowoloną 
z nowego rekordu Polski. Szkoda 
ml Jednak troehę spalonego rzu
tu, w którym znacznie przekro
czyłam t3 m.

Krzyszkowiak — rekordzista w 
biegu na 3000 m:

— Cieszy mnie przede wszyst
kim, dobry wynik, Jaki uzyskałem 
po zaciętej walce z Hermannem. 
Do biegu przygotowany byłem do
brze I gdyby ktoś poprowadził

kordzlsta na 800 I 1500 m:
— Pierwszy raz biegałem na

szym biegu trójboju dodało 
Jednak animuszu I pomogło 
ogólnego zwycięstwa.

ml 
do

Goźdzlalskl pokonał nie byle ko
go, bo samego . Schroedera, który

drewnianej bieżni I zwycięstwa nie 
przyszły ml łatwo. Szczególnie w 
biegu na 800 m, w którym wiele 
pomógł ml Werbllńskl, losy: biegu 
były niewiadome do ostatniej 
chwili.

bieg w szybszym 
nlk byłby Jeszcze

Janiszewski — 
skoku o tyczce:

— Na początek

tempie — wy- 
lepszy. -
rekordzista w

dobry I rekord
halowy. Latem trzeba będzie po
myśleć o poprawieniu rezultatu 
Adamczyka. Skoki w Berlinie po
czątkowo nie 'wychodziły ml I 
większość wysokości przechodzi, 
łemsa trzecim, razem.

na ringu
Najbliższą międzynarodową 

imprezą naszych bokserów bę
dą spotkania z Belgią. Pięścia
rze belgijscy rozegrają trzy spo
tkania: 21 marca w Warszawie 
odbędzie się mecz Polska — 
Belgia, 24 marca w Łodzi zmie
rzy się z zespołem belgijskim 
druga' nasza reprezentacja i 28 
marca w Krakowie walczyć bę
dzie z Belgami młodzieżowy ze
spół naszych bokserów.

Zawodnicy polscy przygotowu
ją się do tych spotkań pod o- 
kiem trenera Sztama, któremu 
pomaga Ghychła. Treningiem 
objęci zostali zawodnicy:

musza: Kukier. Liedke, Drysż, 
kogucia: • Kasperczak, Muraw
ski, Brychlik, piórkowa: Stefa
niuk. ■ Kruża, Rozpierski, lekka: 
Milewski. Nledźwledzki, W.-No
waki; lekkopólśrednia: Drogosz; 
Ponanta, Rybacki, pólśrednia: 
Krawczyk, Czajęcki, Guziński,' 
lekkopólśrednia: Pietrzykowski, 
Polleks .1, Żmijewski, ‘ średnia: 
I iórkowski. Windak, Polleks II; 
półciężka: Grzelak, Wojciechow
ski, Szymański, ciężka: Węg- 
rzynlak, Gościański, Ordański^



Sir. 2 PRZEGLĄD SPQRTOWY

Na wsi
będziemy szukać !i Ogólnopolska Spartakiada
swoich następców! Onólnokształwych
— mówią 
Chychla
i Antkiewicz

otwarta
STALINOGRÓD 103 (teL wi.).l Jesteśmy dumni 1 szczęśll- 

Na pięknym dziedzińcu stalino- lwi, że z dniem otwarcia obrad

W CZASIE meczu bo^er-'
** skiego pomiędzy gdański- " ‘ MI^lez ta

mi zespołami Kolejarza i Gwar- t° uczestnicy 1 Zimowej Ogolno- 
dii rozmawialiśmy z mistrzem polskiej Spartakiady SKS, która 
olimpijskim Zygmuntem Chy- | przeprowadzona zostanie na

grodzkiego Pałac- Młodzieży im. ■ Zjazdu PZPR zbiega się roz- 
Rolesława Bieruta stoi w czwo-1 naszej Pierwszej Zimo-• ■ | wej Ogólnopolskiej Spartakiady

chłą, którego apel do trenerów narciarskich trasach Wisły i na
wszystkich dyscyplin sportu o 
niesienie pomocy dla sportow
ców wiejskich, wywołał wszę
dzie zrozumiały' oddźwięk:

— Zastanawiałem się długo —

sztucznym lodowisku Torstalu.
Do rozpoczęcia uroczystości o-

twarcia pozostało kilka
i Na dziedzińcu gwarno jak

i Szkolnych Kół Sportowych.
— Pierwsi w nauce, pierwsi । w sporcie — to nasze hasło, a jego realizacja to wyraz naszej wdzięczności dla Partii, której I każdy z nas zawdzięcza swoją

chwil.

radosną 1 twórczą młodość.
— Dzisiaj, w wielkim dniu ’ Polskiej Zjednoczonej Partii Ro- v botniczej przesyłamy uczestnl-. t-hi j ą oonuczej przesyłamy uczestnl-

zwierza się gdańszczanin — w , . ’ " .,°S ona" । hom II Zjazdu serdeczne życze-
- -- . — bm nastroju, poszczególne re-1 nla owocnych obrad i jednocze-

tii, który przecież dla każdego , Prezentacje ubrane w jednolite | śnie przyrzekamy że w ezere- 
• z nas stanowi wielkie wydarzę- : str°je sportowe prezentują się I gach ZMP-owskiej organizacji 

nie. Pomogły mi w tym tezy , doskonale. Najładniej wyglądają ; będziemy wyrastać na ofiarnych

jaki sposób uczcić II Zjazd Par-

i uęuziemy wyrastać na onarnycn
i obywateli ukochanej socjalisty- i;lW| 
| cznej Ojczyzny i oddanych. IX Plenum KC PZPR. Postano- ekipy Łodzi, Warszawy, Stalino- 1

: wiłem pomóc sportowcom wie j- grodu i Wrocławia. O godzinie' , . ---775 _. r------
skim. Każdy wie jaki wyzysk , 12-tej gwar cichnie, komendant Zjednoczonej] Jesionowska (pierwsza z prawej)

Wybieramy nowe rady
koł sportowych

ńr CAŁYM kraju rozpoczęła się 
” kampania sprawozdawczo-wy

borcza w związkowych zrzesze- 
uiach sportowych. Z dotychczaso
wych meldunków wynika, że więk
szość związkowych kół sportowych 
dobrze zrozumiała wielkie -znaeże-
nie tej kampanii I dokłada wszel 
kich starań by gruntownie przygo
tować każde zebranie wyborcze 
Oto co pisze nasz korespondent 
Janusz Babiejczuk z TKS Ogniwo 
Bytom*

Zebranie nasze spełniło swe za- 
4anl? »w mterae dzięki temu 
ze oy.o dobrze przygotowane i 
sprawnie przeprowadzone. Na dłu 
go przed terminem wyborów 
tworzono specjalną Komisje 
norcZA. Knmicła I». __tworzono specjalną Komisję Wv- 
oorczą komisja ta złożona z naj 
aktywniejszych dzielaczv sporto
wych, zajęła się przygotowaniem i 
t-rganlzacją zebrania,

W trakcie obrad, przvbyjv szta
fety pracowników I młodzieży elek
trowni Szombierki, onlekująćej sir 
naszym kolein i odczytały zobowi/ 
zania robotników elektrowni podje 

; te dla uczczenia II Zjazdu Partii 
, W ciekawej dyskusji wzięło u- 
; dział szereg zawodników. Koszy- 
। karz kol. Mielnik skrytykował nic- 
1 dostateczną opiekę nad zawodnika-

mrm oświadczył, ź
sun.L-®? *nl; niewłaściwy sto 
troskliwi sP°rtu 1 roztocz

no W*’ nad Ogniwem. 
branie110.^™ Ko,a zostaH wy 
na czelePra?^d?wczo " wyborczi 

sprawozdawczo-^?borcze| mformu1 
je na, również
czysław Drozd z Gdyni; enI M

Zgodnie z uchwalą Sekr„-=„;=t , CRZZ odbyło się dnia łorTb- ™ 
zranię sprawozdawczo-wyborc^ 
Kola Sportowego Stal przy stopni im Komuny Paryskiej w Gdyn°“^ 
zebraniu m. In. byli obecni: przed
stawiciel CRZZ tow. Nowocleń. Se
kretarz Rady Okręgowej ZS ’ Sial 
tow. Nowowiejski, tow. Barbarewń ? 
z ZM ZMP. Sekretarz KZ PZPR — 
tow. Manowski. z-ca dyr. do spraw 
adm. flnans. — tow. Aleksandro
wicz I inni, co świadczy o dużrm 
zainteresowaniu naszych władz za
kładowych i związkowych sprawami 
sportu.

, l nędza panowa.y przez wiele I spartakiady Marian Ulik podaje 
lat na wsi, w Polsce przedwrze- • komendę: „baczność"! Fanforzy- 
śniowej, czego skutki odczuwa- | ści Pa}acu Mlodzieży dają znak 
my jeszcze do dziś. Nic tez dziw- •• 
nego, że tysiące chłopców i 
dziewcząt wiejskich jeszcze nie 
mogły w pełni poznać radości, 
zadowolenia i korzyści jakie da
je uprawianie sportu.

By wyrównać tyloletnie za
niedbania potrzeba wielkiego 
wysiłku. Potrzebna jest do tego

I iż oczekiwana przez wszystkich 
spartakiada rozpoczyna się.

Do młodzieży w imieniu Min. I

Partii Robotniczej.
Gdy odczytana została treść | 

depeszy zerwał się jeszcze je-1 
den grzmot oklasków. W ten1 
sposób młodzież dziękowała na
szej Partii za opiekę, która da- 
je jej obecnie wspaniałe mo-i

wygrywa przed Mayer drugi bieg na 55 m w berlińskiej hali sportowej

Po berlińskich sukcesach lekkoatletów
Oświaty przemówił Generalny żliwości nauki i uprawiania [ 
Dyrektor Ministerstwa Oświaty sportu. |
Wojciech Pokora, dokonując ofi
cjalnego otwarcia. Mistrzyni 
Polski w jeżdzie na łyżwach, 15-
letnia Basia Jankowska przy, pomoc sportowców z miasta. u™—! --/-

; Dlatego też postanowiłem wziąć
■ pod opiekę sekcję bokserską w jmiiuK. u- ' u"

LZS-ie w Skowarczu i wycho- SLiap . na
wać kilku wartościowych bok- |wjechaJ

1 sztafetę przodującej huty „Bail-

Wśród tłumu publiczności1 
obserwującej barwny, radosny i 
korowód uczestników sparta-1 
kiady, był i nauczyciel w. f. — i 
Grzbiela, znany na Śląsku dzia- | 
łącz sportowy. |

Zimowe zawody w hali
pomagają w osiągnięciu

mi. nieodpowiedni warunki tre
ningów. odbywających się w nie 

I opalanej sali (do której na domiar 
i złego uzyskano zbyt późno dostęp). 
■ co wydatnie wpłynęło na obniżę-
. rle formy zawodników 1 odbiło ‘się i * 
ujemnie na wynikach w rozgryw sy'ikacji

i kach o mistrzostwo śląskiej A kia

Zebranie podkreśliło osiągnięcia 
naszego kola, które zajęto I miel 
sce w okręgu w ramach Zrzeszenia 
ni?! wyprzedzając takie koła przv 
nii zwadach pracy Jak Stocz 
no tm rnska^ Mechanlcz-
ł-łki”1- Sen- Świerczewskiego w Ei- 

zd°bycl« 1 miejsca zło- 
„k „ * '^XSonani• P,an“ SPO u 

298<^roc-’ P>anu zaś kla- svfikarll v, ,95 proc.

serów, którzy potem będą po- i 
. pularyzować pięściarstwo na 

wsi.
Aleksy Antkiewicz pierwszy 

podjął apel Chychły:
— Od cęasu, gdy stałe pra

cuję z młodzieżą (Antkiewicz 
' jest trenerem II klasy i ćwiczy 

uczniów młodzieżowej szkoły 
boksu) zdaję sobie coraz bar
dziej sprawę jak ważnym za
gadnieniem dla przyszłoici na- 

, szego sportu, dla podniesienia 
stanu zdrowotnego całego naro
du, jest objęcie kulturą fizycz
ną i sportem milionowych rzesz 
dziewcząt i chłopców wiejskich. 
Nasza pomoc dla LZS-ów — 
pomoc trenerów zrzeszeń Gwar
dii i Kolejarza — jest świade
ctwem zacieśnienia sojuszu ro
botniczo - chłopskiego. Chciał- 
bym w LZS-ie Osowa, w któ- | 
rjim opiekować się będę sekcją i 
bokserską, nie tylko wychować 
wartościowych pięściarzy, ale 
również instruktorów, a co naj
ważniejsze zaszczepić umiło
wanie sportu wśród miesi- I 
kańców tej gromady i całej oko
licy. Wierzę, że tak mnie jalt i 
moim kolegom to się uda.

don", która przywiozła ze sobą 
pochodnię zapaloną żarem wiel
kiego pieca. Przodownik huty 
„Baildon" składa młodzieży w 
imieniu załogi huty 1 koła spor
towego życzenia osiągnięcia jak 
najlepszych wyników,

Jeszcze raz przed front wy
chodzi Basia Jankowska. Jest 
wzruszona. Spotkało ją wielkie 
wyróżnienie: ma odczytać treść 
depeszy wysłanej przez uczest
ników I Zimowej Ogólnopol
skiej Spartakaidy szkolnych 
Kół Sportowych do Prezydium 
II Zjazdu Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej.

— Raduje się serce, gdy 
trzę na naszą młodzież — 
wiedział on. — My starsi 
znaliśmy tego.

pa- 
po- 
nie z

się

ZS Start
da LZS-ów

ZS Start postanowiło w dru
gim roku swej działalności na
wiązać najściślejszą współpracę 
ze wsią na odcinku sportu. W 
tym celu Rada Główna ZS Start 
skierowała do Rady Głównej 
LZS pismo, proponując wspólne

sukcesów w lecie
IMOWE zawody w hali, co 
do których wypowiadają 

dotychczas jedynie dzienni-
Po południu narciarce 1 nar

ciarki specjalnym pociągiem u- 
dali się do Wisły. Choć warunki 
będą dość ciężkie, przewidziane 
programem konkurencje kla
syczne i alpejskie zostaną prze
prowadzone z tą tylko różnicą, 
że odbędą się one w wyższych 
partiach gór, gdzie śniegu jest 
jeszcze dużo. Łyżwiarze i łyż- 
wiarki poszli na Torstal, gdzie 
do późnych godzin wjeczomych 
przeprowadzali treningi.

karze, mają niezwykle ,doniosłe 
znaczenie. We współczesnej lek
koatletyce imprezy halowe zdo
bywają sobie coraz szersze za- 
stosowanię i tam, gdzie ilość ich 
jest duża, tam również poziom 
lekkoatletyki jest wysoki

Zwolennicy startów w hali 
podkreślają ich olbrzymią rolę, 
w utrzymaniu poziomu wyczy
nowego zawodników w ciągu 
całego roku treningowego. Na
tomiast przeciwnicy zawodów 
halowych twierdzą, że starty w
hall, zwłaszcza konkuren-

siągnęli lepsze wyniki, niż przed 
rokiem znany biegacz Niemiec 
zach. — Schade, który miał
8'38,0. Gdyby nie wadliwe 
łożenie sił na dystansie 
Krzyszkowiak uzyskałby 
nik jeszcze lepszy.

roz-

wy-

SUKCESY DEBIUTANTÓW

Jąc go z 391 na 400 cm. Wynik ten cieszy nas o tyle, że usta-

। Inni dyskutanci poddali ostrej 
krytyce brak współpracy kola z

। macierzystym zakładem pracy — 
t Miejską Radą Narodową. Np. od 
dłuższego czasu kuleje praca sek 
cjl pływackiej, która nie ma do
słownie gdzie trenować, mimo że 
w Bytomiu posiadamy świetnie wy
posażone kryte kąpielisko. Nieste
ty. kierownictwo basenu, żąda tak 
wygórowanych oołat za korzysta
nie, a MRN o tym wie. że nie tylko 
trzeba było ograniczyć czas I ilość 
treningów, ale także zrezygnować 
k organizowania większej Ilości za- 
WS dawniej popularnych
wśród bytomian.

Mo pomagają żadne interwencje 
Licząca ok. 100 członków sekcja 
praktycznie wegetuje zamiast pra
cować 1 rozwijać się. Obecny na ze- 
oraniu przewodniczący Prezydium

szczeSóIowyni sprawozdaniu 
.^kusodzinna dys- 

kusJa. W której ostro skrytykowa
no np. dotychczasowe słabe zain
teresowanie się i zrozumienie Istotv 
sporni przez Zakładową Orzanlza- 
cję ZMP 1 inne braki w pracy koła.

Po sprawozdaniu i dyskusji 
członkowie koła dla uczczenia II 
Zjazdu Partii zobowiązali się w ra
mach czynu społecznego wykonać 
kort tenisowy, zbudować 5 Jolek, 2 
dalsze boiska do siatkówki i bois
ko koszykówki oraz całkowicie 
przebudować bieżnie na stadionie.

Do nowych władz Koła wybrano 
aktywnych działaczy spośród ustę
pującej Rady Koła oraz nowych 
działacz}* sportowych, którzy wy 
kazali się pracą na przestrzeni 
1P53 roku i lat poprzednich. Na 
zakończenie zebrania wręczono dy
plomy zasłużonym sportowcom ' ł 
działaczom.

nowiony został specyflcz-

Marsze patrolowe 
„Ostatnim szlakiem 

generała rewolucjonisty

cjach na długie dystanse, są ra
czej nie wskazane, gdyż wyma
gają przestawienia pracy tre
ningowej z wytrzymałościowej 
na tempowo-szybkościową.

Co do mnie i moich kolegów-
tenerów stoimy na stanowisku,

Dużą niespodziankę sprawili 
również nasi najmłodsi debiu
tanci w sprintach. Jesionowska 
startując w doborowej stawce 
wcale nie ulękła się wiel
kich nazwisk. Zwycięstwa jej, 
jak również i Goździalskiego, 
były dostatecznie przekonywa
jące.
Według opinii fachowców m.

in. Fiitterera, doskonałego

nych warunkach treningowych.
Janiszewski, który przebywa 

obecnie w Krakowie, od paź
dziernika nie miał możliwości 
treningu technicznego. Jego cały 
trening polegał raczej na przy
gotowaniu kondycyjnym. Na 
tle tego startu nasuwa się przy
puszczenie, że Janiszewski powi
nien w tym roku osiągnąć od 425 
do 430. W porównaniu do Niem
ców Preussingera oraz Balzera 
Janiszewski zdecydowanie gó
rował nad nimi techniką brania 
poprzeczki, ■ natomiast raził w 
stosunku do nich powolnością 
rozbiegu.

sprintera z zachodnich Niemiec, który przybył do Berlina mimo zakazu władz zaohodnio-nie- BŁĘDY KONIKÓWNY

Odpowiedzi Hrubieszowa

Krytyka
W dniu 4 lutego na łamach 

Przeglądu Sportowego (numer 
10) ukazał się obszerny artykuł 
krytyczny na temat zanled-

I RZESZÓW, 94. Dla uczczenia 
pamięci bohaterskiej śmierci 
wiernego syna klasy robotni
czej gen. Karola Świerczew
skiego organizowane są rok 
rocznie marsze patrolowe pod 
hasłem „Ostatnim szlakiem bohatera rewolucjonisty" na 160 
kilometrowej trasie Rzeszów — 
Jabłonka.

W tym roku marsze patrolo
we, odbywać się będą na 14 
podetapach. Zawodnicy będą 
mieli do pokonania tor prze
szkód, strzelanie z broni mało
kalibrowej, rzuty granatem do 
celu i wykonanie zadania w te
renie obserwowanym.

| Do wojewódzkiego Komitetu 
Kultury Fizycznej w Rzeszowie 
napływają już zgłoszenia. Do 
obecnej chwili zgłoszono już 
kilkanaście drużyn, m. in. AZS, Górnika, Unii, Ogniwa, Gwardii 1 Budowlanych.

* IClięiUW ilu bWUlUWloAU, • - . - ■»vwi„v a*aw
[że w okresie zimowym starty m*ccKlcn, zarówno Jesionowska 
[są jednak potrzebne. Weźmy dla ® Goździalski dysponują 
przykładu taki wypadek: tycz-! najwyższą szybkością, jaka ce- 
karz skaczący w okresie letnim c"uJe niewielu sprinterów. Goź- 
415, osiąga zimą wynik zaled- dzialski ze startu wychodził go-415, osiąga zimą wynik zaled-
wie ok. 380 jedynie dlatego, że 
nie miał możliwości treningu 
technicznego w hali Jest to zja
wisko na pewno szkodliwe dla 
normalnego rozwoju zawod
nika.

rzej niż jego przeciwnicy. Za 
każdym razem z powodu słab-
szego startu tracił od 0,1 do 1,5 
sek. Stratę tę nadrabiał jednak 
z nadwyżką na dystansie.

Zwyclęski patrol 
proporzec przechodni

otrzyma 
Zarządu

opracowanie ramowych wytycz- Głównegp ZMP, a ___ ,__,
nych dla współpracy obejmują- która zajmie pierwsze miejsce, 
cej wszystkie ogniwa obu zrze- KomRetwo-
szeń na terenie całego kraju. Ijewódzki PZPR w Rzeszowie.

drużyna.

Ponadto w gromadach, zakładach 
pracy 1 szkołach woj. rzeszowskie
go prowadzona jest szeroka praca 
propagandowa, w ramach której 
odbywają się liczne pogadanki, od
czyty oraz wyświetlane są filmy 
o życiu Karola Świerczewskiego.

Tak np. w powiecie lubaczew- 
aklm wygłoszono już kilka pogada
nek o życiu Karola Świerczewskie
go oraz przeprowadzono 46 zebrań 
kół LZS 1 SKS, na których omó
wiono przygotowanie do marszów. 
Na zabraniach tych młodzież pod
jęła wiele cennych zobowiązań dla 
uczczenia 7 rocznicy śmierci Gene
rała Waltera.

Marsze patrolowe „Ostatnim szla
kiem generała rewolucjonisty" po- 
f>rzedzone zostaną marszami patro* 
owyml z powiatów do Rzeszowa, 

które rozpoczną się 20 bm. a za
kończą 24 bm.

WIĘCEJ ZAWODÓW W HALI
Berlińskie doświadczenia uczą 

nas, że w przyszłym sezonie 
powinniśmy jak najczęściej or
ganizować imprezy w naszych 
halach sportowych.

W związku z tym powstaje 
ważny problem uzyskania od
powiednich hal. Hala AWF po
winna stać się po minimalnej 
przeróbce obiektem centralnym 
dla lekkoatletycznych imprez. 
Należy niezwłocznie pomyśleć 
o ustawieniu w niej podniesio
nych wiraży oraz zmianie par-

Koledzy — rozpoczął swe 
przemówienie przewodniczący 
— Rada naszego Koła — tu 
przewodniczący pociągnął no
sem i wyjął chusteczkę — musi zwrócić szczególną uwagę na 
kadry, bo z tymi kadrami jest u na» tak ile, że — wymowna 
pauza — aż płakać się chce...

I nie skończywszy — zapła
kał rzewnymi łzami, a w ślad 
za nim zapłakali wszyscy starsi i młodzi członkowie Rady. 
Szloch zebranych z każdą chwi
lą przybierał na sile. I tylko 
w przerwach między poszcze
gólnymi spazmami natężonego 
zbiorowego płaczu słychać było 
z trudem wyksztuszone, rozpa- 
szliwe okrzyki:

...Ach, gdzie, gdzie są te na- 
sze kadry......o niewdzięczny ło
sie co nam zabrałeś kadry... co 
poczniemy bez kadr... ratujcie...

*
Tak. ciężka sprawa. Jest nad 

czym płakać.
Ale żarty na bok. Kadry to rzecz 

Eodstawowa. Bo czyż może do- 
rze rozwijać się praca w Jakim

kolwiek kole sportowym. Jeżeli 
brak Jest np. trenerów 1 Instruk
torów. Rzecz Jasna, że nie.

Dajcie ml Instruktorów — po
wiedział pewien działacz — to za
wodnicy drzwiami i oknami będą 
pchali się na treningi. I racja.

No tak. ale dostać Instruktorów 
to nie takie proste. Trzeba leli wy
typować. wyszkolić, a później od
powiednio zatrudnić.

A Jak działo się w kele sporto
wym ZS Górnik przy kopalni Ml- 
kulczyce?

No I snów nie mamy kadr — 
stwierdziła Rada Kola — trzeba 
wobec tego wysłać Burzyrtiklłgo 
dla odmiany na kurs Instruktorów 
siatkówki.

Ob. Ginter Burzyński byt bardzo 
chętny, z kursu w Przemyślu wró
cił zadowolony. Jak po udanych 
wczasach. Przyszedł na boisko 
uśmiechnął się mile do zebranych 
zawodników i rzeki:

— Jesteście? Gracie? No to do
brze. nie przeszkadzajcie sobie. 
Czołem chtopcyl Dowidzenia!...

...I poszedł.
Ale „szata gra". Już następny 

kandydat pakuje walizkę 1 Jazda 
w kursy! Ob. Ernest Pietruszka u- 
kończyt chlubnie kurs Instruktor
ski w Czerwieńsku, zwiedził ka
wał Polski, odpoczął, opalił się, 
owszem chwalił sobie pobyt na 
szkoleniu. A po powrocie podrapał 
się w głowę, pomyślał I stwierdził:

— Już dwóm Instruktorom dali 
spokój, no to we trójkę będzie Je
szcze lepiej — aby do wlosnv, po
tem chyba zapomną I o mnie.

Komplet „martwych dusz", zagu
bionych w tej beęzce bez dna wy
nalazku Rady Koła w Mlkulczy- 
cach. uzupełnił ob. Jan Traj absol
went kursu Instruktorów boksu w 
Czerwieńsku. Jego zapał I chęć do 
pracy nie znalazły poparcia w kon
kretnych zadaniach, które powi
nien był otrzymać od Rady Kola. 
Aż wreszcie ob. Traf nie wytrzy
mał i... zasilił szeregi człon
ków koła, ale Już tylko na ringu, 
Jako bokser-zawodntk

Wyglądało to mniej więcej w 
następujący sposób:

Najpierw w 1948 roku Rada wy- 
■lała na kurs Instruktorski piłki 
nożnej ob. Fllęla, który ukończył 
go z wynikiem dobrym I ochoczo 
zabrał się do pracy. Wkrótce Jed
nak okazało się, żo kierownictwo 
koła i członkowie sekcll byli zda
nia. że trener nie ma nie do qada- 
nla przy ustalaniu (kładu drużyny 
na mecz (siei), Ze trening plłkar- 
»kl to tylko kopanie piłki na bram
kę. ■ rozgrzewka, qlmnaityka I 
ćwiczenia lekkoatletyczna aą nie 
wskazane dla piłkarzy (siei). Gło
wą muru nie przebijasz, Ob. Fll- 
gtel stopniowo usuną) się w cień 
I przy cichej aprobacie Rady Kota 
wrócił na stanowisko... kibica.

Były więc powody do płaczu na 
wyimaginowanym przez nas zebra
niu Rady koła. 1

Płaczcle towarzysze z Mlkulczyc. ; 
Zaprawiajcie się. Bo chyba nie Je
dną łzę. co prawda Już po hic- 
wczasle trzeba będzie uronić, kie
dy przyjdzie odpowiadać przed ca
łym kołem 1 Radą Główną za mar
nych, wydanych przez państwo na 
notrawttwo funduszów spoltcz-
organizację kursów Instruktor
skich. za karygodna zmarnowanie 
zapału I niewykorzystanie umiejęt
ności Figla, Traja, I za zawiedze
nie nadziel członków kola, pozba- 1 
wlonych „dzięki" Wam fachowej o- 
plekl i możliwości zaspokojenia 
swoich ambicji I potrzeb sporto
wych.

Waszym Kole. Znajdzlecle sporo 
smutnych i przykrych wvpadków 
marnotrawstwa społecznych fun
duszów. dobrych chęci I zapału 
wielu instruktorów.

Czas z tym skończyć. Ożywić 
„martwe dusze", uważniej typować 
kandydatów na przyszłe kursy, na. 
tychmiast I celowo Je wykorzvstv- 
wać. Bo dziś właśnie kadry decy
dują o rozwoju ludowego sportu. 
I nie płakać po nlewczasle.

M , <MedlNa podstawie koresponden- 
c j -1' <nazw|sko znane 
redakcji).

kietowej części 
drewnianą.

Ponadto nasze 
dukcyjne sprzętu

podłogi na

zakłady pro- 
wyczyn owego

powinny zatroszczyć się za 
wczasu o produkcję specjalnych 
kolców halowych. Wzory takich 
kolców przywieźliśmy ze sobą 
z Berlina. Wielu spośród na
szych lekkoatletów startowało 
w Berlinie w normalnych pan
toflach z długimi kolcami. In
ni skorzystali z kolców prze
robionych,

Hala berlińska ma drewnianą 
nawierzchnię, pomalowaną na 
kolor zielony. Obwód hali wy
nosi zaledwie 150 m. Wiraże by
ły płaskie, nie podniesione, co 
stwarzało duże trudności przy 
ich pokonywaniu. Nawet w bie
gu na 3 km wyraźnie widać by
ło zwolnienie tempa u biegaczy 
na wirażach. Uzyskane w takiej 
hali wyniki należy uważać za 
doskonałe.

Podobnie sytuacja przedsta
wiała się z Jesionowską, która 
od razu po wystrzale prostowa
ła się, tracąc co najmniej 0,1— 
0,2 sek., mimo to potrafiła na 
odcinku 40-metrowym odrobić 
tę stratę, by na ostatnich me
trach zupełnie zdecydowanie 
wyprzedzić swoje groźne prze
ciwniczki. Uwagi powyższe 
wskazują na to, że zarówno 
Goździalski jak i Jesionowska 
mają jeszcze poważne braki w 
technice startu. Nadto Jesio
nowska trenuje za mało, bo le
dwie dwa razy w tygodniu i to 
tylko w sali. Zachodzi obawa, 
że na pełnym dystansie 100 me
trowym zabraknie jej w sezonie 
tchu.

Sprawa treningu Jeslonow- 
sklej oraz Goździalskiego po
winna stać się przedmiotem za
interesowania Rady Trenerów.

Miotaczka Konikówna 1 Krzy
żanowski spisali się również 
bardzo dobrze, chociaż Ich osią
gnięcia leżą jeszcze daleko poza 
aktualnymi ich możliwościami. 
Krzyżanowski jeden z najlepiej 
wyszkolonych technicznie miota
czy polskich w kuli ma duże 
niedociągnięcia kondycyjne, wy
nikające z małej wagi. Koników
na ma doskonałe warunki fi
zyczne, lecz rzuca jeszcze wciąż 
poniżej swych możliwości z 
powodu następujących błędów 
technicznych: za powolny prze
skok do przodu, za małe wychy
lenie tułowia w momencie roz-
poczęcia rzutu, słaba i 
nomiczna praca nóg, 
krótka droga działania 
kulę.

Po usunięciu tych

nieeko- 
bardzo 
siły na

braków 
lyrn ro-Konikówna powinna w ,____ 

ku przekroczyć granicę 14 m.

bań w pracy sportowej z mło
dzieżą szkolną w Hrubieszowie.

Pierwsza odpowiedziała na 
krytykę Dyrekcja Liceum 1 Gimnazjum im. Staszica w Hrubieszowie:

„Słuszna była krytyka odnoś
nie braku harmonogramu zajęć 
w sali, który wprawdzie był, 
ale w szufladzie dyrektora. O- 
becnie został on uzgodniony z 
odpowiednimi szkołami i zrze
szeniami oraz podany do wia
domości i stosowania wszyst
kich zainteresowanych.

Bardzo słuszna była również 
krytyka odnośnie nieprzestrze
gania przepisów obowiązujących 
w salach gimnastycznych. Aby 
uniknąć w przyszłości podob
nych faktów dyrekcja zamówiła 
pantofle gimnastyczne dla u- 
czniów 1 nauczycieli wf.W celu zaś należytej kontroli 
wykorzystywania sali wprowa
dzony został specjalny zeszyt 
kontrolny.Należy stwierdzić, że krytyka bardzo dużo dobrego zdziałała. Nauczyciele wf, opiekunowie szkolnych kół sportowych o- cknęll się z zimowego snu 1 przystąpili do realizacji swoich zajęć programowych".

A oto co odpowiedziała Dyrekcja Zasadniczej Szkoły Za-

pomogła
2) opracowanie planów pracy 

koła i sekcji.Dyrekcja szkoły wyraża zadowolenie z powodu ukazania się w Przeglądzie Sportowym artykułu, wskazującego na niedociągnięcia w naszej pracy.Artykuł pomógł do zmobilizowania zarządu i członków Zrywu, jak i też zainteresował odpowiednie czynniki miasta Hrubieszowa".OD REDAKCJI. W odpowie
dziach Państw. Liceum i Gim
nazjum im. Staszica oraz Dy
rekcji Zasadniczej Szkoły Zawo
dowej w Hrubieszowie obok ele
mentów zrozumienia naszej kry
tyki, były uwagi, próbujące 
podważyć jej słuszność w nie
których, nienajważnlejszych 
zresztą sprawach.

Dyrektor Liceum im. Staszica, 
ob. Daca pisał, że uczennice 
Bondarewicz i Panasiewicz nie 
umieją godzić nauki ze spor
tem, źle się uczą; wobec tego 
nie będą brały udziału w im
prezach sportowych.

Zgoda. Ale przecież my, ani 
na chwilę, nie próbowaliśmy 
chwalić źle pracujących ucz
niów. Dowodziliśmy natomiast, 
jak wielkie zainteresowanie 
sportem istnieje wśród młodzie
ży 1 że młodzi zapaleńcy spor
tu powinni znaleźć właściwą 
opiekę, a wówczas na pewno i

NA PIERWSZYM MIEJSCU KRZYSZKOWIAK
Najlepszy wynik zawodów 

osiągnięto w biegu na 3 km, 
gdzie startował doskonale przy
gotowany Krzyszkowiak oraz 
wielka nadzieja lekkoatletyki 
niemieckiej — Herman. Her
man, zawodnik o doskonałych 
warunkach fizycznych odegra 
niewątpliwie w tym roku po
ważną rolę w Europie na dy
stansach od 1000 do 3000 m.

Walka Krzyszkowiaka z Her
manem stała na najwyższym 
poziomie. Wyniki uzyskane 
przez obu biegaczy mówią sa
me za siebie (czas Krzyszko
wiaka — 8:36.0). Należy pod
kreślić, że obaj zawodnicy o-

Fraszki sportowe
W SPRAWIE ŁĄCZNOŚCI MIASTA ZE WSIĄ

Zle tę łączność zrozumiał pewien aktywista: 
Zamiast pojechać na wieś, daje rady... w listach 
Aktywisto kochany, wbij sobie do głowy: 
Nie zasłoni lenistwa twój liścik... figowy.

NERWOWY REKORDOMAN

POTRZEBOWSKI WZOREM AMBICJI
Rekordowe biegi Potrzebow

skiego są rezultatem walki, ja
ką stoczył on na bieżni ze swoi
mi przeciwnikami. Potrzebowski 
zdobył sobie miano zawodnika 
mającego najważniejszy atut tj. 
wolę zwycięstwa.
Milą niespodziankę sprawił również tyczkarz Janiszewski, który wymazał wreszcie stary rekord Morończyka poprawla-

Na wyróżnienie zasługuje 
również duży sukces Bocianów- 
ny, jaki odniosła ona w spotka
niu z rutynowanymi biegaczka
mi NRD. Jej przeciwniczki Koe- 
hler 1 Meyer legitymowały się w 
ubiegłym sezonie lepszymi wy
nikami.

Start Kowala w pokrewnej 
dla siebie konkurencji, w skoku 
w dal wypad! również pomyśl
nie. Różnica 3 cm dzieląca go od 
Ihlenfelda, jednego z czołowych 
skoczków Europy, jest poważ
nym sukcesem.

Reasumując, start naszych 
lekkoatletów w zawodach w ha
li berlińskiej był pozytywny' i 
jednocześnie przyczynił się do
dalszego 
między 
i NRD,

pogłębienia przyjaźni 
sportowcami Polski

A. Morończyk 
trener lekkoatletyki '

Taki „system" szkolenia 1 wyko
rzystania kadr nie jest „wyna
lazkiem" 11 tylko wymienionej Ra
dy koła.

Spróbujcie koledzy uważnie 
przyglądnąć się zagadnieniu szko
lenia I wykorzystania przeszkolo
nych Już kadr Instruktorskich w

Już jako tako biegał, lecz wziął się do młota. 
Następnie zaczął pływać, później — dyskiem miotać. 
Na koniec w rzucie kulą chcial zadziwić świat: 
l przekroczył — czterdzieści, lecz niestety... lat.

Witold Gawdzik

uczyć się będą lepiej.
wodowej w Hrubieszowie: I odmiany dyrektor Za-

„W związku z uwagami kry- sadniczej Szkoły Zawodowej 
tycznymi w Waszym piśmie od- P^y31 bromć nauczyciela wf. 
wiedzili tutejszą szkołę przed- twierdząc, za,nie Prąwdą jest, 
stawiciele Dyrekcji Okręgowej ob Charkowski plasto-
Szkolnlctwa Zawodowego, ob. wa’ funkcje w za-
Wypych i ob. Swiechowa. W Funkcje były podzie-
wyniku przeprowadzonej hospi- tonę... . ■ > « ■ - -■ . - * inrs' ntssuslri»». «...tacji lekcji wf. odbyła się na
rada aktywu Rady Pedagogicz
nej z udziałem przew. zarządu 
Szkolnego ZMP 1 przew. KS 
Zryw. W trakcie narady stwier
dzono brak planów pracy koła 
sportowego, jak 1 też nadmier
ną rozbudowę ilości sekcji, z 
których większość praktycznie 
nic nie robiła. Dla poprawy ży
cia sportowego szkoły postano
wiono zwołać w najbliższych 
dniach walne zebranie człon
ków koła Zryw, na którym roz
patrzone zostaną wnioski z na
rady:

1) zorganizowanie 7 dobrze i 
systematycznie pracujących sek
cji,

Owszem tow. Dyrektorze, fun
kcje były podzielone, ale ci co
mieli je pełnić nic nie 
robili, a prof. Charkowski, 
mimo że ma spory dorobek w 
sporcie, nie potrafił zachęcić 
ich do pracy i pracował jedno
osobowo. A więc w prak
tyce przejął funkcje wszyst
kich członków zarządu koła. W 
tym tkwi błąd ob. Charkow
skiego.Cieszymy się jednak, że w całości krytyka nasza została zrozumiana. Czekamy na dalsze wyjaśnienia WKK-Łublin, ZW ZMP-ŁubUn, PRN, PKKF oraz dyrekcji Zasadniczej Szkoły Odzieżowej w Hrubieszowie.

Książka „Urządzenia sportowe" cenną pozycją wydawniczą
QPORT polski, a szczególnie 

nasze sportowe budownic
two ludowe przy coraz ■wzma
gającej się intensywności powin
ny być wdzięczne Instytutowi 
Urbanistyki i Architektury, a 
przede wszystkim Kierownikowi 
Działu Architektury Urządzeń 
Sportowych IUA inż. ‘Romual
dowi Wirszyłlo za inicjatywę 
wydania książki „Urządzenia 
sportowe — wytyczne do pro
jektowania".

Książka ta, o objętości 267 
stron, zawiera w bardzo zwięz
łej formie (co podnosi jeszcze jej 
wartość) wszystkie najniezbęd
niejsze wiadomości z działu bu
downictwa sportowego. Na po
czątku podaje „Podstawowe o-
kreślenia stosowane w budow
nictwie sportowym"—rzecz ma
jąca bardzo wielkie znaczenie
dla ujednolicenia polskiej no- 

‘ menklatury. Dodatkowe ozna
czenia w języku rosyjskim i nie
mieckim oraz oparcie się prze
de wszystkim na określeniach 
encyklopedycznych nadają te
mu rozdziałowi wartości anali
tycznej pracy naukowej.

Rozdział I — „Urządzenia

Rozdział II — „Planowanie urządzeń sportowych w miastach" — wprowadza nas do ur
banistyki sportowej, zdaje się 
po raz pierwszy w dziejach li
teratury fachowej, w tak szero
kim zakresie.Rozdziały III—VI — „E- lemcnty i urządzenia sportowe i boiskowe", „Wodne urządzenia sportowe", „Sale i hale sportowe", „Elementy i urządzenia sportowe zimowe" — poświęco
ne zostały technologii sportowej 
wszystkich rodzajów kf od boisk 
(III), wodnych urządzeń — pły
walni, przystani itp, (IV), sal 
sportowych (V) 1 urządzeń zimo
wych (VI), w oparciu o najnow
sze przepisy ogólnoświatowe.Rozdział VII — „Widownie" — obejmują całość zagad
nienia budowy trybun podając 
praktyczne metody ich oblicza
nia. Zawiera wiadomości dotych
czas zupełnie nowe.Rozdziały VIII — IX — „Urządzenia pomocnicze", „O- świetienle urządzeń sportowych" — poświęcone urządze
niom pomocniczym i oświetle
niu, zawierają wszelkie dane w

sportowe w rozwoju historycz- v*" maicsk w oparciu o naj- 
nym“ — to skondensowane wia-l nowsze materiały, z wprowadze- 

; domości, poparte doskonałymi niem takich elementów jak la- 
| zestawieniami, dotychczas ni- źnie fińskie („SAUNA") i pawi- 
gdzie nie publikowanymi oraz lony sportowe oraz nowych 

|anal zą rozwoju architektury źródeł oświetlenia sztucznego 
sportowej w oparciu o przemia- (iarzenlowego lub 
ny społeczne. 1 jnm« fi,.^...—.:___

tym zakresie w oparciu o naj-

sportowe oraz nowych

. _j za pomocą 
lamp fluoryzujących).

Rozdziały X — XI — 
„Zieleń i woda w założeniach 
sportowych", „Kompozycja założeń sportowych" — poruszają 
zagadnienia dotychczas zanied
bane w praktyce projektowej 
— zieleni i kompozycji — słu
sznie też na zagadnienia te zwró
cono w książce tak wielką uwa
gę-

O wielkiej wartości całości 
pracy mogą świadczyć nazwiska 
jej autorów, znanych w całym 
sporcie polskim. I tak rozdział 
o planowaniu urządzeń sporto
wych' opracował inż. Tadeusz 
Kuchar — zasłużony działacz 
sportu, pracujący od kilkudzie
sięciu lat nad budownictwem 
sportowym. Opracował on też 
wspólnie ze znanym ą prac w 
grach sportowych inż. arch. R. 
Wirszyłlo rozdziały poświęcone 
technologii sportowej. Ten ostat
ni jest jednocześnie autorem czę
ści historycznej książki oraz roz
działów o urządzeniach pomoc
niczych. Rozdziały o widowniach 
i kompozycji są dziełem inż. 
arch. J. Brzuchowskiego, reali
zatora dużej części projektów u- 
rządzeń sportowych Polski Lu
dowej. Poza nimi część techno
logiczną opracowali znawcy po
szczególnych zagadnień/ I tak 
sporty wodne — inż. arch. Z. 
Straszak 1 Fr. Gąsior, łyżwiar
stwo — inż. arch .J. Kalbarczyk,

kolarstwo — inż. Fr. Szymczyk 
(weteran kolarstwa polskiego) o- 
raz „Zieleń"—Inż. arch. Z. Helł- 
wig — spec, od zieleni w archi
tekturze.

Należy wrazić uznanie dla tro
ski wydawcy — „Państwowych 
Wydawnictw Technicznych" o 
szatę graficzną książki.

Niedopuszczalne jest jednak w 
tak podstawowej pracy, pozosta
wienie błędów tekstowych, szcze
gólnie we ......................
Np. na str.

winno być

wzorach i tabelach. 
186 przy rys. 264 po-.

p = — („el") zamiast 
d

p = ~ („jeden"); na stronie zaś 

194 symbole tekstu przy rys. 269 
nie odpowiadają symbol >m ry
sunku. Wszędzie w tekście za
miast symbolu „u“ winien być 
symbol „n“.

Mimo tych usterek książka na 
pewno jest bardzo potrzebna 1 
spełni swoje zadanie uzupełnia
jąc braki przede wszystkim w 
technologii sportu wśród pro
jektantów. Wobec szczupłości 
nakładu (zaledwie 2.620 egz.) na- : 
leży życzyć, aby PWT wydało 
jak najszybciej wydanie nowe, 
bez ww błędów, z uzupełnieniem 
treści osiągnięciami najnowszy- : 
mi oraz w oprawie całkowicie 
płóciennej, koniecznej przy pod- ' 
ręczniku będącym w stałym u- 
żytku, S.



Nr 20
PRZEGLĄD SPORTOWY Str. t

Od niedzieli „Klasycy" zakończyli mistrzostwa narciarskie Polski
w Zakopanem 
mistrzostwa Polski 
w konkurencjach 
alpejskich
W DNIACH od 14 do 16 mar- ' 
T * ca odbędą się w- Zakopa-

nem narciarskie mistrzostwa
Polski w konkurencjach zjazdo
wych. Walka o tytuły najlep
szych w zjeździe rozstrzygnie 
równocześnie o tytule drużyno
wego mistrza Polski w narciar-

I i II liga piłkarska startujeKwapień najlepszy na 30 km O
WISŁA 9.3 (tel. włj, Ostatnie । bvwa w vhr -■ , . a , if***de konkurencje klasycznej czę- jego Drzeclwn’^ Przychodzi na me-
i narciarskich mistrzostw Polski iiel° sa ln?n% ! ^r“ Ir «zyskując «najlepszy czas po
Wiśle — biegi na 30 1 50 km. Obok Krh w tyle. I Kwapieniu. Rewelacyjny Chort Jest C/

>hac braku śniegu w riAiin^nk '__ _ ^9. dwóch biegaczy plera-, czwarty, ustepułac trzecie miotem

WISŁA
dwie
ści
w Wiśle — biegi na 30 i 50 km. niwi, i,Jk ąL.">. minuty « ,o. , ^wapieniu, rteweiacyjny Chort Jest
wobec braku śniegu w dolinach. sz^ cześć ?rasvh trzecie miejsce
zmusiły organizatorów I zawodni-| dotrze Karpie owi. Czas Chorta
ków do przeniesienia się w nal- MirreX, Chort (AU.) 1 . Jest tylko o kilka sekund qorszy
wyższe rejony gór. Sprawa była tek ^nnni, S-d ' kturzy pnlme-' od minimum I klasy, którą zdoby-■
nagląca, bo ciepłe promienie słoń- I z n‘' la^ *° w tym biegu tylko trzech pierw,ca spowodowały, źe nara T n- gorszym 1 szych biegaczy,
nnkrv-wa śnipjm znii/cio , mm . ocl Kwapienia. Słabo hie^ue ntto- S^pte”1"” znika,a w S7yb-:^’ GrTlyr ,AZSh kt6ry

....... _t... i., ... i 3iąad na bardzo zmęczonego oraz 
dwo- j Marmo! (CWKS?, który .dabn po- 
r«ray smarował i biegnie z dużrm wv- Zllćił- etllzłram

Trasy obu biegów wio Hy 
ma pętlami po 15 i 25 km.

WYNIKI

(Dokończenie fxe str» 1) bową kadrę juniorów i 35-dso- 
bową kadrę seniorów oraz opra
cują dla nich instrukcje szkole
niowe. Komisje do spraw mło
dzieży przygotuje do 5 kwietnia 
■plan pracy z juniorami. Komisja 
badat-rczo - metodyczna ' roz- 
•pocznie studia nad metodami 
treningu i szkolenia piłkarzy w 
Polsce, na Węgrzech i w ZSRR.

Plany jak widzimy są słuszne 
1 dobrse ustawione. Chodzi teraz 
o to, aby nie pozostały one jak 
dotychczas tylko planami,.. ale 
zęby poprzez codzienną pracę 
były regularnie realizowane, bo 
tylko wówczas może nastąpić 
wzrost poziomu naszego plłkar- 
s twa.

Czego oczekujemy od piłkarzy 
i ich zwolenników?

V7 nowym sezonie piłkarskim 
oczekujemy od zawodników na 
meczach ambitnej gry i wzoro
wej postawy, na treningach 
większej, niż dotychczas su
mienności, szlachetnego, sporto
wego współzawodnictwa, które 
pozwoli nieustannie doskonalić 
posiadany poziom sportowy. •

Od zwolenników piłki nożnej 
pragniemy jeszcze większej zna
jomości przepisów i zdrowego

dopingu, pozbawionego jednak 
wszelkich elementów Mowinia- 
mu i chuligaństwa.

A więc pomyślnego startu!
Obsada ąędżlomka I '1 II ligi M- 

karsklej na nledaletę, u bm. jest 
następująca:

I LIGA
„cw*^s W-wa — Ogniwo Kraków: 
Mazurkowski, Panflł, Spychalski 
— Łódź:

Gwardia Kraków — Gwardia 
W-wa: Kulczyk, Brandys, Pawlik 
— Stalinogród;

Unia Chorzów — Kolejarz Po
znań: Aleksandrowicz. Holyst Cie
ślak — W-wa;

Włókniarz Łódź — Ogniwo By
tom: Szlejfer, Fortuńskl, Doleczek 
— Szczecin;

Gwardia Bydgonez — Budowlani 
Chorzow: Mylnlk, Połaniecki, Ur
ban — Kraków:

II LIGA
Budowlani Gdańsk — Górnik Za

brze: Frąckowśkl, Glelig, Polak — 
Olsztyn; • ,

Gwardia Klelee — Ogniwo Tar-, 
nów: Koczy, Kruszy, Krzemień — 
Stalinogród:

Górnik Wałbrzych — włókniarz 
Kraków: Handke, Bilewicz, Mu
rawski — Poznań:

Ogniwo Wrocław — Kolejarz 
Warszawa: Orliński, Podleśny, Slry 
— Stalinogród;

Budowlani Opole — Stal Sosno- . 
wiec: Buśklewicz, Wawszczyk,Wro
na — W-wa.

pracy szkoleniowej nad podnie
sieniem posiomu naszego piłkar- 
stwa?

• Przede wszystkim wniosła 
i planowość pracy Rady Trenerów 
; i postawiła, przed każdym z jej 
członków konkretne zadania 
wraz ze ścisłym ustaleniem ter-

। minów ich realizacji.

, ZADANIA KOMISJI
, „ 1. T. Kwapień (Gw.) — 2.19 54
12. -St. Sropka (Gw) — 2.24 16* 3* 1 
J. Karpiel (CWKS. — 2.26.37:’ 4. : 
Chor: (Wł) — 2.27.04 5 Wójcik ' ,CW??nSl r -2'27'30- 6- Szpara (aS1 ’ 
n„„--7?.ll. <. A. Hnleksa iS-ab -

Grandys (AZS) — .

। czym start, półmetki i meta znaj- ' siłkiem 
idowały się na Kubalonce. Trasa ,
, ..trzydziestki" przeprowadzona zo- Druga pętla biegu me przynosi 
stała lerenem w pr™\vuża!aeei ‘w ‘kadzie czołówki zasadniczych 

i większości zalesionym “bvla urozJ zmlan‘ zniszcz mej już trasie 
' maicona i nietrudna*’ największa Tempo Jest leraz znaczcie wolnie5-, 

• - ; . - . - ' przeszkoda buł ledunin ma 3ze a,e Kwapień-w samotnej uciecz- 1 n n nó imzoi — ।prowadzona łącznie z mistrzo- : |o nośny śniegJ który zwVasz^za ‘ ce nadal lesl nie mrożony i szyb- i Tó*9^-f1,tXgS.a-ls,a» - 2.31.04. ! 
stwami w konkurencjach kia- w druelm pr^Jeżdzl? de-yr^ i .0 Marami (CWKS) - 2.33.05:
sycznych. które odbyły się w , £P'™I na zwolnienie tempa bie- Walka O II MIEJSCE • 12. Wl.^o^ Z 
Wisie. Podobnie jak w latach ,13. Bury (Kob — 2 34 10 14 Opel
ubiegłych, najsilniejsze zespoły' KWAPIEŃ FAWORYTEM 30 KM Za jcg” Plecami na’nmi,<r. rrz- : ka iAZŚi — 2.34.56. '15' Bednarz 

-- ------ - - -• grywa się ciekawą walka o ly- <AZS> - 2.35.05. 16. Korner (Wti 
Fakt, że równocześnie odbywała . r<IJ’!‘i'i'Flanl ^Z-3.5-06;»17,. Kupczak (Slab —

się walka w maratonie spowudo- r'a®ł,, ^«-'«Inley 18 Kubica iGórnik) —
wal. że na starcie biegu na 30 km hin^in G''ar,la 1 l”'<”iarza do- 2.3.-.,28. 18 Kublniec iCWKSi - 
zabrakło kilku czołowych dlucr- . 5 20' Fledor (Górnik! —: dystansowców Jak: Bukowski Da- nl.ur- S? ? sekundowy :h zaledwie 
browskl. Zięba czy Kubin. W tej ;woźnicach, takie ich ,ra.>iu 7 .rai.

' sytuacji Tadeusz Kwapień, który 
wprawdzie dość pechowo wyloso- ' 
। wał pierwszy numer startowy, był 
t zdecydowanym faworytem. W od-

stwie, gdyż punktacja będzie

wystawia CWKS, Gwardia i 
AZS.

Już dziś najbardziej interesu
jące wydaje się być pytanie 
— jak wypadnie czołówka na
szych zjazdowców pozostałych 
w kraju w walce z tymi, któ-
rzy byli na treningu w 
oraz na mistrzostwach 
w Szwecji.

Przypatrzmy się tym. 
pozostali w kraju. W

Austrii 
świata

którzy 
konku-

. .stępach półmlnutowych wystaro- 
| wali za nim dalsi zawodnicy, 2..: 
; min. za Kwapieniem wyr.iszvl na

pinpnją swoich Ijieąnc

.różnicach, jakie ich dzielą. Z lró|- 

. ki: Stopka. Karpiel I C bort mini- 

. malnle najlepszy jest nadal h-egacz

ciem w pełni rehabilituje się 
: nieudany start w sz’afec'e.

J. M.

Przy Radnie Trenerów GKKF 
.powołano pięć komisji: L «10 
.praw repterentacji, 2. szkolenia 

! młodzieży, 3. badawczo-meto- 
I dyczną, 4, szkolenia instrakto- 
i rów i trenerów oraz 5. do spraw 
i pomocy i kontroli terenu'. 
| Członkowie komisji do spraw 
; reprezentac ji opracują do dnia | 
26 marca bt. plany pracy z ka- 

Huczek (LZS) — młody, ntalen- : drą narodou-ą, wyłotiią na pod- 
towany skoczek narciarski | stawie czwórmeczu (odbędzie

Rys. e. Ałaszewski 1 się on 18 i 19 kwietnia) 50-oso-

rencjach kobiecych zawodniczki 
AZS: Anna Bujak, Jańczy, Or
kisz. Ćwiękała, Kodelska. gwar-

W trzech ligach koszykówkiZ walki o drugie 
pada teraz Mltręca.

miejsce od-
slabnie

kilometrach.। trasę Stanisław Stopka, 'czter
I nuty później Józef Karpiel. — -------- - -w ». idim
i Już pierwsze kilometry dowodzą, mijajac po drodze kilku zawodni
I że Kwapień, który jest* w bardzo *ow i nadrabiając sekundy utra-

mi-

1 R OZGRYWKl ligowe koszy-

| dobrej formie nie’ znajdzie w tym 
------------  ę,----- ; biegu godnych siebie przeciwni- 

dzistki: Stępek i Kozak oraz ; ków. Choć gwardzista nie ma przed , 
Futer z Górnika należą w tej ■
chwili do czołówki, która może wysiłku regularnie 
nawiązać walkę z trzema naszy- ' 
mi reprezentantkami: Grochol
ską. Kowalską i Kubicówną.

Wśród mężczyzn czołówka । 
„krajowa" jest jeszcze liczniej- '

cone zbyt wolnym 
pierwszej połowie ti biegiem 

trass.
ca.

kówce zbliżają się już do koń-
Ub. n.edziel! zakończyły się

• .------- ......................... . ltj'i |<V ;i Ajetóll U II
---------- powiększając ostatnich -1 km. Stopka'jest tu wy-

przewagę nad pozostałymi. raźnie lepszy od swych rywali i
Pierwsze 15 km Kwapień prze-* finiszujtąc bardzo swobodnie. w

sza: St. Wawrytko II. Gogu- i 
licki. Naorniakowski (CWKS); 1 
Szindler. Stanco. Rybiński. Gą- 
sieniea-Samek (Gw.); Obrochta. 
Banaś i Dobrzyński (AZS); Po-

w maratonie

1954/5 składać się będzie z dziesię
ciu zespołów.

W rozgrywkach i ligi odbyło się
w poniedziałek fl bm. w Lodzi,

.................... ................ a------- ----- przełożone z n.edzielL, spotkanie 
do klasy A spadły zespoły Koleją- i Włókniarz Łódź — Stal Poznań, za-

spotkania grupowe w II lidze dru-
zyn męskich. wyniku których

21^ bm.: CWKS w-wa — Kolejarz 
W-Wa, Spójnia Gdańsk — AZS PW 
W-wa, Gwardia Kraków — Stal Po
znań, Spójnia Łódź — Włókniarz

rza Gdańsk (gr. północna) i AZS 
Wrocław (gr. południowa) a do 
spotkań finałowych o wejście do 
ligi zakwalifikowały się drużyn}’ 
AZS Toruń i Kolejarz Toruń (gr 
północna) oraz Ogniwo Wrocław i 
Spójnia Kraków (gr. południowa).

kończone niespodziewanie wysokim 
zwycięstwem Włókniarza 79:49 
(40:27), który przegrał cztery po
przednie spotkania ligowe.

Po tym zwycięstwie Włókniarz a- 
wansował z ósmego na czwarte

Łódź, Kolejarz Poznań — Ogniwo 
Łódź;

W lidze koblqcej poniedziałkowy 
mecz w Łodzi między Włóknla-
rzem Łódź a Gwardią W-wa 
kończony po -wyrównanej 
zwycięstwem 'Włókniarza

grze Unia

miejsce, mając najlepszy stosunek 
koszy z czterech następnych, rów
nych mu w Ilości punktów (po 9)Czwótka ta rozegra m.ędzy sobą | 

: turniej kwalifikacyjny o wejście i ' ' y
do I l:gi (każdy z każdym po Jed- ^n: CWKS W’wa- Stal PoZna*- 

: litycznej ucieczki, pragnąc oder- nym SpOtkaniu, prawdopodobnie w °‘eJa" Poznan 1 AZS Pw W-wa. 
; wa<- sin r>'l Z!ęhv. Biednie wspa ... . . . . _ ,, . . . . Niedzielne wvniki przesądziły o«i ni^lp dhHTim kmMprn i mPtr nn ; Krakowie w dniach 9—11 kwietnia. I t... mnie niiiLim ktoruetn i metr p > . । statecznie o spadku do II lic! dru-najc;ęz- metrze oddala się od swvch wiel , W wyniku tego tum.eju drużyny, . . . b

------------:!=■-. :::. kich r.wąh Na 35 ktn Bukowsk. ■ kt6re zajnl, dwa plerwKe miejsca!^' °gn,wa Budowla- 
- . strzostw Polski, biegu na 50 km. । ma juz l.i sek. lepszy czas od Zię ! , i nych Toruń i Spójni Łódź)

zapominać, Kibice, którzy w większości skła- I by oraz 30 sek. od Kubina, który i do 1 I l-ga w sezonie wszystkie te wvtel wvm'enlone
że nai«:ilnipi«'n hrnnin wnkkn- ■ dali się z zawodników nie biorą- l wvczerpanv ostrvm tempem biegu _________________________________ I , > j y •wvrh w 7l-vHnrh « ' 'yh » V”' dniu udziału w ml ! wyraźnie zaczął ślabnąc. Teraz jed- | ! zespoły, po wynikach ostatnio ro-
wycn u zjezaacn są męzczyzm. strzostwach — hvll wvraźnie pod- nal< Zięba zupełnie niezmęczony. i a ■ .* ■ nr<nn t zegranej kolejki spotkań mogą w

biec^xu z" 7aL&1 Szach 'sci ZSRR ; ?ajiepszym
fią 'Wawrytkówną. CWKS nic ,~ 
ma zawodniczek, które mogłyby i ciężcy, z tej znakomitej czwórki. I Rozpoczyna się 
się ubiegać o miejsca w czołów- ' niestety, nie mógł startować Janiwa|^a> Gwardzista 
re W wvnarlkn «rlvh\r knnłityh - Holeksa Odniósł on kontuzję nogi - •te. w uj paciKU. gajoj Kontuzja ;t t lkn d startern udzielał swym 
Grocholskiej odniesiona w Are ( kolegom rad. jak mają rozegrać 
nie pozwoliła jej na start w Za- j konkurencję. Zabrakło również na 
kopanem, CWKS doznałby dal- 
szego poważnego osłabienia. | który’ w biegu na 15 km doznał 

AZS natomiast wydaje się 'poważnej kontuzji l tylko dzięki
najsilniejszy w konkurencjach i onlblcJi ukończy! konku-

(20:18) przesądził definitywnie o 
spadku do kląsy (obok Spójni 
Gdańsk) A młodej drużyny war-
Stawskiej Gwardii, równocze-

pieluch (Start). Pionka
oraz wielu innych. 

Nu drużynowe

WISŁA, 0.3. (tel. wt.). Gdy nu 
polanie Kubalonki startowali za(Ogn.) ______  _________

. wodnicy do 30 km,
zwycięstwo przygotowywała się

inna 
do

największe szanse ma CWKS, szej’ konkurencji narciarskich mi

jednak nie należy

dochodzi

dramatyczna tup jechali
wiedząc

leszcze na 3 miejscu w 
! (Włókniarz, CWKS 1 Stal) 
[ nie na 4 miejscu (Kolejarz

Składy drużyn
I i II ligi piłkarskiej

1 LIGA
---Chorzów: Wyrobek (Bregu- 

ła), Bomba, Bartyla, Glebur, Susz- 
czyk, Siekiera, Mateja, Breiter. 
Alszer, Cieślik, Kubicki, Michałek, 
Kaczmarek, Tim, Skorupa, Pohl. 
Trener Cebula.

II LIGA
Budowlani Gdańsk: Pstryku» 

(Uścinowicz), Kusz. Kamzela, Kun
cewicz, Korynt, Czubata, Kaleta» 
Adamczyk, Musial, Goździk, No
wicki, Dudziński, Walkiewicz, Łu
kasik. Trener T. Foryś.

Budowlani Opole: Paszkiewicz 
(Richter), Trojanowski, Kania* 
Skronkiewlcz, .Mruezyński, Swider
ski, Słysz, Cichy, Klik, Szymbor
ski. Zabicki, Piszczałka, Rogowski, 
Kopiec, Wojtkiewicz. Trener Barto- 
lik.

Kolejarz Warszawa; Grom (So
snowski), SHwa, Wolsza, Łabęda, 
Misiak, Chomiczuk, Zelenay, Wil
czyński, Kruk, szularz, Kulesza, 
Helce, Świadek, Andrysiak, Kawka. 
Trener W. Kuchar.

Włókniarz Kraków: Rybicki 
(Stroniarz), Jodłowski, Konopelski, 
Plechulski, Leśniak, Bieniek, Czy^ 
Kucharski, Kamyczura, Bożek* 
Glajcar, Nowak, Wójcik, Feluś, 
Browarski. Trener Walter.

Ogniwo Tarnów: Dwurażny (Fo
ryś), Dycjan, Barwiński, Kolfta, 
Marek. Matuszek, Kremski, Roik 
III, Oprych, Kupiec, Lewandow
ski, Brzuchacz, Bałut. Trener 
Oprych.

Górnik Bytom: Jung, Burda* 
Krawczyk, Banlsz, Gorzellk, Dzia
łach, Szymankiewicz, Furman, 
Krasówka, Stein, Sobek, Pozimski* 
Kocyba. Trener Dziwisz.

Górnik Wałbrzych: Woźniak* 
Otrząswk, Kozubek, Kincer, Puli- 
kowski I, Pulikowski TI, Syk, Po- 
łednik. Stoły, Nerkowskl, Matecki, 
Pawelczyk, Łagodzki. Trener czy- 
pionka.

Gwardia Kielce: Jakukik, Morek* 
Zięba, Jankowski Z., Chałupko, 
Toporski, Pietruch, Dubiel, Jurgas, 
Szwed, Zając, Jedynak. Konarski, 
Skrobot. Trener Jezierski.

Stal Sosnowiec: Dziurowicz, Mu- 
sial, Masłoń, Bubleń, Szpengel, 
Szymura, Majewski, Krężel, Uznań- 
skl, Jochymczyk, Polonek, Kra
jewski. Trener Bieniek. ‘

Ogniwo Wrocław: Jednoróg (Mi
chalak), Arbach, Siech, Kwiatkow
ski, Dragon, Strzykateki, Borek. 
Lasecki, Kozłowski, Sokołowski, 
Małek, Kubiczka, Nogaj, Cielosz. 
Trener Bieniek.

Górnik Zabrze: Procek (Kaczmar
czyk). Dominik, Zimmennan, Fra- 
nosz, Klenczar, Nowara, Szalecki, 
Gawlik, Fojdk. Tarczyk, Czech* 
Kokot i, Kokot n, Dworaczek, 
Fajfe, Kapol, Helmrych, Weiss. 
Trener Wodarz.

Gwardia Kraków: Kalisz (Lech). 
Piotrowski, Szczurek. Flanek. Snon- 
kowskl. Jędryś, Mamoń. SHzgowski, 
Jaśkowskl, Kohut, Rogoża, Mor- 
darski, Kościelny. Trener Matyas.

Gwardia Warszawa: Stefaniszyn 
(Klanowskl), Markowski, Marusz- 
kiewicz, Ochmański, Hodyra, Zięn- 
tara. Olszewski, Brzozowski, Ha-^ 
chórek, Wiśniewski, Baszkiewicz, 
Jazłowieckl, Cichocki. Trener 
Brzozowski.

Ogniwo Bytom: Skromny (Bem), 
Olejniczak, Lelonek. Clchoń, Kau- 
der, Narloch, Sąsiadek, Trampisz, 
Kępny, Wieczorek J., Wiśniewski, 
Ciupa. Trener Koncewicz.

Budowlani Chorzów: Hajduk 
(Bulik), Durnlok, Wieczorek T., 
Janduda. Kalus, Gajdzik, Skrzy
piec, Muskała, Powała, Piechaczek, 
Lizurek, Kowolik. Karmański. 
Król. Trener Piątek.

CWKS W-wa: Szymkowiak (Kos
sowski), Zieliński, Orłowski, Polak. 
Woźniak, Hajduk, Grzywocz, Da
nielewski, Mielniczek, Kowal. 
Pohl I, Pohl II, Gogolewski, Cehe- 
llk, Pala, Gawroński, Pleda. Tre
nerzy Stelner (Węgry) 1 Górski.

Kolejarz Poznań: Krzysztofiak. 
Sobkowlak, Tarka. Deslfa, Słoma, 
Chudziak, Koltunlak, Kajdasz. 
Anioła, Czapczyk. Wojciechowski. 
Chmielewski. Trener Tarka.

Ogniwo Kraków: Pajor (Kośció
łek), Słaboszewski. Kaszuba, Gll- 
mas, Mazur. Kolasa, WUczkiewicz. 
Rajtar, Dudoń, Radoń, Wawrzu- 
slak, Pawłowski. Trener Szewczyk.

Górnik Radlin: Budny (Pojda), 
Budziński, Grzegoszczyk, Pytlik, 
Zdrzałek, Sachs, Dybała, Szleger, 
Jankowski, Olejnik, Wiśniowski, 
Bożek, Węglorz,. Warzecha. Trener 
Peterek.

Gwardia Bydgoszcz: Burchardt 
(Grochowina), Dziadek, Klimowicz, 
Murzyn, Szczepański, Piskorz, Rem- 
becki, Przybylski. Norkowski II. 
Piątek, Kobylański. Norkowski I, 
Cegiarskl, Wiśniewski, Brzeski. 
Trener J. Kotlarczyk.

Włókniarz Łódź: Szczurzyński 
(Kłaczek), Walczak, Urban, Baran, 
Jańczyk, Koźmiński, Jezierski, Pi
larski, Kokot, Soporek, Kubocz. 
Trener Król.

śnie zapewnił Włókniarzowi udział 
w rozgrywkach ligowych w przy
szłym sezonie.

Ze spotkań które rozegrane zo
stały ,w niedzielę na uwagę zasłu
guje zwycięstwo Kolejarza Poznań, 
odniesione w Poznaniu, nad Spój
nią W-wa, które potwierdza tylko 
nierówną formę naszych kobiecych 
zespołów koszykówki. Pozostałe 
mecze zakończyły się spodziewa
nymi wynikami, mimo że mniej 
doświadczona drutyna CWKS Kra
ków była w Warszawie o krok od 
zwycięstwa nad doświadczonym 
Kolejarzom w-wa.

Porażka Spójni W-wa przyczyni
ła się do nieodwracalnego już, na
wet teoretycznie, zdobycia tytułu 
mistrza Polski przez koszykarkl 
AZS AWF W-wa, jak również do 
zagrożenia Spójni na Ii miejscu w 
tabeli przez Gwardię jęraków, któ
ra może Jeszcze wywalczyć tytuł 
wicemistrza lepszym stosunkiem 
koszy.

Do ukończenia rozgrywek pozo
stało jeszcze do rozegrania 7 spot
kań. Cztery z nich odbędą się w 
niedzielę 14 bm.:

AZS AWF w-wa — Kolejarz 
w-wa (47:34) godz. 15 w sali MDK. 
Pokrywka 1 Dąbrowski (Poznań);

Kolejarz Poznań — CWKS Kra
ków (74:48), Zajączkowski 1 Ja
strzębski (Łódź);

Gwardia Kraków — Gwardia Po
znań (29:23), Hankiewlcz 1 Doliński 
(Wrocław);
. Spójnia Gdańsk — włókniarz 
Łódź (48:69), Dobrucki I Dzlerźko 
(W-wa);

Piąte w poniedziałek 15 bm.:
w-wa — Spójnia w-wa 

(19.54), godz. 19.30, sala ZS Gwardia, 
Czmoch I Ujma.

Ostatnie dwa wyznaczone zosta
ły na sobotę 20 bm.: Włókniarz 
Łódź — Gwardia Kraków 1 na nie
dzielę 20 bm.: CWKS Kraków — 
Spójnia Gdańsk.

tabeli 
względu 
i AZS), 
trójka: 

W-wa 1
Prowadząca<80 Argentyny

Spójnia Gdańsk walczyć będzie w 
5 metrów Bukowski raz nn raz MOSKWA 8.3. — Samolotem dalszym ciągu o utrzymanie swych 
próbuje uciekać. Jednak dokona' j z Moskwy do Buenos Aires uda- I

tym. że Zięba wystartował za nim 
2 minuty później, za wszelką ce
nę chce mu uciec. Jednak Zięba 
Jak cień Idzie za nim w odległości

tabeli
■ Gwardia Kraków, Kolejarz

5 metrów. Bukowski raz no raz , „ _ ।próbuje uciekać. Jednak dnsknna- | z Moskwy do Buenos Aires uda- , pozycji, przy czym pojedynek o ty
le usposobiony Zięba likwiduje te | la się drużyna szachistów ra- wicemistrzowski pomiędzy Ko- 

... U. . ! . 1 Reckich, która rozegra spot- , iejarzem (ta pkt) a spójnią lu pkt)
Wspaniała ta walka ciągnie się , kama z reprezentacją Argenty- ; przecinanie sie znnewnf aż rin nbez przerwy przez ostatnie 10 km ; nv piiunqgme się zapewne aż do o-

t -i—. -------- ---------------- ... n nj. । statniej kolejki rozgrywek. Pierw-
Spntkanie tn zapowiada się1 s5Ea pozycja Gwardii (15 pkt) jest

kobiecych, w których powinien | „ ni„rrt7i-qia,k,- „powadzi- R[“rwy priez ostatnie iu wmznacznie poprawić strój doro- ' la ^yt^Te^^ I 4^23 I
bek punktowy. Kontuzja Dzie- i niczme nietrudna, bardzo uroz- ; oraz tytuł mistrza Polski, Buków-! ............- - . . . .
dzica rozbiła jednak groźny ze- i Jednak ze względu na , 5^1 jest o 2 minuty gorszy. Kubin ! bardzo interesująco. Na ostat-। Prawie że n.e zagrożona.
qnńl ziMzdnwrów rn dla akade- ii?/ry 1 ySSSS?a o< “^‘'pp 40 km łapie drugi oddech — i' niei Olimpiadzie rozegranej w w niedzielę 14 bm. odbędą
mikóJ jest poważnym osłabię- | ” wystartował pierwszy „maj P Ja^e^.m? ■ Helsinkach tytuł drużynowego dalsze następujące spotkanm

niem. Gwardia ma w chwili - ratończyk“ — gwardzista Gąsie-j rów marntnnu narriarsklcyn roze I mistrza świata zdnb.x ł Związek 1 miejscu gospodarze, w nawiasie
................. ' nica-Fronek — ustały rozmowy i i grała się zacięta walka o dalsze ' Radziecki. Wicemistrzostwo zdn. 

i wszyscy zadawali sobie Jedno py-1 miejsca, .hirzak (Kol. Bielsko) ^pra i hvla druzvna Arnenlvnv TaklHnin _ kto zwycięży? Po Fronku ! wił tu największa niespodziankę. DVd
Bukowski, zeszłoroczny ! zajmując 4 mielsre przed renomo więc w Buenos Aires zmieizą

• ’ ’ wanvm Dąbrowskim z LZS. Rów | się dwie najsilniejsze drużyny
nież Grycz z AZS zajmując 6 miel- 1 świata 
sce, osiągną! wielki sukces. ■

obecnej zespół najbardziej wy
równany i w kobiecych i w mę- | 
skich konkurencjach, co daje । startuje _________ __________
jej najpoważniejsze szanse na i mistrz Polski na tym dystansie, a 
Hmżrnnwppn wiremiclrza Pol- I za 111,11 w odstępach pół mlntltn- druzt nowego wicemistrza roi | WyCh Jeszcze 41 zawodników, wśród 
ski. których najgroźniejsi Zięba ma

Z wielkim zainteresowaniem dwie minuty oraz Roman Kubin 4.5 
oczekiwany jest również start | Bukowskiego.
narciarzy Śląska. Obecnie praw Zawodnicy z miejsca nadają ostre

na metę. Zięba osi

WYNIKI:
(m, m.)

dopodohnic nie zagrożą

zaprezentują w Zakopanem sze-

. - tempo. Bukowski już na pierw- 
jeszcze szym podbiegu dochodzi Fronka 1 
jednak 1 kontynuuje ucieczkę przed proś- 
mi sze- nym Zięba. Ten zaś biegnie lekko

czek i zawodników. 
Nic trzeba dodawać, żc

zawodni-

zainteresowanie wzbu-

ił Aięoa
Bukowski (Gw i

' hln Roman (CWKS) •- 
lekko । J'"’zak (Kol i - 4.30.

browski (LZS'

elę
(na

wyn.kl uzyskane w i rundzie roz-
grywek): 

Kolejarz W-wa Kolejarz Po-
: znań (71:G3), godz. 17.00, sala ZS Ko-
lejarz. Konwlktorska. sędziują:

W skład reprezentacji ZSRR . KllmaJ (W-wa) 1 Ariet (Kraków);
wchodzq: Boleslawski.

; stain. Awerbach. Heller.
Bron- Budowlani Toruń —CWKS (W-wa)

Keres. (40:W), Olszewski
4.21.23. _2> i Kotow. Petrosjan i Tajmanow. (Gdańsk); 

____________________stal Poznań

Szczygieł

51 Dą
Ogniwo

' I bez wvsilku wyprzedza na pierw-
। szum kilometrze Pawła Holeksę. 1..... ‘ó.’ '' Ly/AvvciKiorv wvstnnnwn) tuż przed nim. <CWKS>

i- I Potężnie zbudowany R. Kubin rów- | ?o -'Gnslenlen Fronek : 
nież nadaje mordercze tempo chcąc । 4 le J.\n . 1 nPl? 'V?? 
doJ4ć dn Dąbrowskiego, który wy- : 4'40’43' 

............ 14’49*07’

(AZSI — 4.3(1.41. 7) Gnlńb tCWk.S)

.. ...... ......... ......... nr-isc dn D.'|0rnw«KleOT. Który wy
dza w Zakopanem start naszych : stnrtowal wcześniej ó pól minuty. | 
reprezentantów, którzy przyje- 'Udaje mu sio to Już na 4 km. a i ,jj 
ehah w środę ze Szwecji. Nie-1chah W środę ze Szwecji. Nie- I ^«'"Holeksę. Ju7-oizka7______ , 
wątpliwie przywieźli oni szereg , 20 km Kubin biegnie Już na |
nowości a przede wszystkim po- Itrzerlej pnzycii — gdyż w mię- | )a| K)e||0 ,

inr|„nok HnśwHrirznnia 1 Hz'rząsle Zięba minąwszy Pawiu ■ s, ' u ,A7qi ważny ładunek doświadczenia. 1 Hol|?,.qp Jln.aszka । Fronka. usa '“zt' -
cr» daje im oczywiście najwio- . Howil «tę tut ?.a uciekającym z ca
ksze szanse zdobycia czołowych łych sił Bukowskim.
miejsc oraz tytułów mistrzów-- ; 
skich. (m)

NA PÓŁMETKU NAJLEPSZY 
R. KUBIN

Slalom specjalny

11) Juraszek (Tnin) —
12) Skupień (CWKS) —
13) Kubin St (AZS) —

14) Dobosz (Górn.) —
15) Hoteksn Paweł (Stal) — 
IGI Walnnrl (Stali — 4.54.22

(CWKS) 4.55,58.

Śliwa przegrał 
z Filipem

BUKARESZT 10. 3. (tel. wl.) 
W VII rundzie międzynarodowe
go turnieju szachowego w Buka
reszcie Wadę (N. Zelandia) wy-

(54:53), Budziaszek i Reguła,
Łódź 
K ra

ków;
Spójnia Łódź — spójnia Gdańsk 

(50:73), m. Janowski i Krakowski 
(Kraków’);

Włókniarz Łódź — Gwardia Kra
ków (47:86), Czmoch i Ujma (W-wa).

Oprócz powyższych spotkań po-
zostały jeszcze do rozegrania

Stupka (AZS)
ęrzynkiewicz Jan (Ów.T

grał z O-Kelly (Belgia). Klugier j slępUjąee niecze: 
(Węgry) pokonał Veiculescu ,

na- Towarzyskie spotkania p łkarzy
KRAKOW. Gwardia Kraków — 

Włókniarz Kraków 5:1 (1:1). — Bram
ki dla Gwardii zdobyli: Rogoża — 2, 
Kohut, Mamoń 1 Gamaj — p0 1; 
dla Włókniarza: Czyż.

POZNAŃ. Stal Poznań — Tinfa po, 
znań 13 n (2:2).(Rum). Remisami zakończyb | 

i się partie: Krrcznoj — Chełmów | Koszykarze i koszykarkl
wałczą o ligowy awans

PUNKTACJA ZESPOŁOWA 
NARCIARSKICH 

MISTRZOSTW POLSKI 
W KONKURENCJACH 

KLASYCZNYCH:

(ZSRR), Stahlberg (Szwecja)
W niedzielę 7 marca rozpoczęty tle 

mistrzostwa In ligi piłkarskiej -w 
grupie stallnogrodzklej. W i rundzie 
spotkań uzyskano następujące wy
niki;

Górnik Radzionków — Stal ŁIpl- 
ny 1:1 (1:0), Stal Siemianowice — 
Górnik Knurów 1:4 (1:1), Górnik 
Brzozowiec — stal Zabrze 3:3 (0:3), 
Konstal Chorzów — Górnik Janów 
2:2 (1:0), Stal Gliwice — Spójnia 
Stalinogród 3:1 (ż:l), stal Nowy By
tom — Stal Czechowice B:1 (1:0), 
Ogniwo Bielsko — LZS Podlesie ta

Furman (ZSRR) i Neźmedtinow
; (ZSRR) — Szandor (Węgry).
, W VIII rundzie Pachman
'(CSR) pokonał Ciocaltea (Rum.).
Szabo (Rum ) poddał Pachmano-

BYDGOSZCZ. Gwardia Bydgoszcz 
— Kolejarz Bydgoszcz 6:0 (5:0). 
Bramki dla zwycięzców zdobyli: 
Piątek — 3. Rembeckl — 2 1 Nor
kowski — 1.

। Na półmetku poznajemy wreszcie 
I kolejność tej trójki. Bukowski 
I biegnie wprawdzie pierwszy i ma 
i czas 2.03,17, ale Zięba — 2.03,07

1. CWKS — 531, 2. Gwardia
— 510, 3. AZS — 402, 4. Kole- wi sw£ł odłożoną partię. Kluger

tatówkach klasvflkacyine zawody trasę zawodnlcy-kib!ce. aby noln- 8. Budowlani — 155, 9. LZS —• .Szabo z Szandorem, Remisem 
w slalomie specjalnym kobiet 1 mez- formować swych biegnących kolo- j Ogniwo — 130, 11. Gór- zakończyły się partie Voicules-
’ ' ” ' --------- --------- „ ,p s^acji. jn|k _ 12 12 Włóknlarz _ cu — Troianescu (Rum.) Bala-

Bukowskj po otrzymaniu groź- I __ _. . __ not (Rnm \ . rhAłmnui (7CRUt
nej informacji zrywa stę do fan- '116, 13. Start — 97. ;neI (Rum.) Chołmow (ZSRR)

nr_l (oraz R. Kubinw Zakopanem niespodzianka! 
a ( losował daleki

— 2.02,2. A więc 
Kubin, który wy- j 

numer startowy, ma :

czyzn. Zawody zorganizował Cen
tralny Ośrodek Wyszkolenia Nar- 
clarsk‘ego Związkowych Zrzeszeń 
Sportowych 1 były one’przygotowa
niem do mających się rozpocząć w 
niedzielę 14 bm. mistrzostw Polski

Slalom specjalny miał dwa prze
jazdy Trasa dla mężczyzn wvnosl-

500 długości przy różnicy
wzniesień 150 m dla kobiet 400 m 
długości przy różnicy wzniesień 120 
m Zawodnicy do pokonania mieli 
w pierwszym przejeździć 54 a w 
drugim 51 bramek Na .trasie siało- 
mu kobiet ustawiono 41 bramek 
Startowało 114 zawodników i 35 za
wodniczek

W konkurencji mężczyzn dosko
nale pojechali w obydwóch prze
jazdach zawodnicy CWKS — Go. 
gulski | Wawrytko II» zajmując 
pierwsze 1 drugie miejsce. Na uwa
gę zas>ugu!a zawodnicy Stali, któ
rzy uplasowali sie na 4 (Kurko- 
wlak) i 10 (Myśliwiec) miejscu 
Znany zawodnik Gwardii Schin
dler zalał 15 miejsce.

W konkurencji kobiet zacięta wal
kę o pierwsze miejsce stoczyły za
wodniczki Janczy z AZS z Zofią 
Wawrytko z CWKS. W pierwszym 
przejezdzie Janczy była lepsza za
ledwie o 0.1 sek od zawodniczki 
CVZKS W drugim przejeździć Wa- 
wrvtkówn& pojechała lepiei i Jań
czy zdecydowała sie na jazdę b-a- 
wurowa która w efekcie

Ciaptak i Roj
opowiadają o Are

osiągnięcie maksymalnej ; UJ hali

Ignatiew 
100 m — 10,6

(Dokończenie ze str. 1)
■ świata byl drugim, a nie pierw
szym startem międzynarodo
wym w sezonie.

— Kiedy ocenialiśmy niektóre 
trudne odcinki tras w Are czy 
przedtem w Bad Gastein — o- 
powiada Ciaptak — wydawało 
się nam, iż niepodobna na nich 
..wypuszczać", a trzeba kręcić.

Obserwując jednak przejazdy 
czołowych narciarzy przekony
waliśmy się jak można nawet 
te bardzo trudne odcinki poko
nywać nie zwalniając, na peł
nym gazie. W ten sposób uczy- 

i Hśmy się „rozwiązywać" trasy, 
I ale żeby ta trasa na której wal-

na
szybkości; ten sposób okazuje I
się lepszy. Ja zresztą — dodaje /"St/"" , ’'’/• y'*'* 

nioćwiadnmip wm ,e hali w zimowych mistrzostwach Ciaptak — nieświadomie sam hpkkoaUetycznych Leningradu oslą- 
też go stosowałem, a teraz prze- | enięto następujące wyniki:

MOSKWA 10.3 (tel. wŁ). W kry-

konalem się o jego słuszności.
Nie powinniśmy też

Mężczyźni 100 m. 1. tcnatlew —
na ; 10 8: 2. Kala)ew

•przyszłość dać się zdystansować । bięw — 11.0: Boo m. Ł Bragin — 
w sprzęcie dodaje Roj. (wodników nsjląenęlo 'czas pnńizel 
Narty „Kastlc“ dostarczone j 2 mlnun w kuli zwvctrzvi 17-let- 
nam przez Varimex w ostatniej .AFtek™ - 14.1*. wzwyż Ku- 
chwili, montowane dopiero w/2¾ “ ,M w dal lenków 
Are okazały się słabe. Co tu , Kobjety! 100 m Łobyrlczewa _ 
dużo mówić, W biegu zjazdo-: 12.6: kula 1. Tyszkiewicz 15.03: 
wym startowałem na swoich j 2. Zyblna.1
starych „Roslgnolacn . a Ciap- w da) Aleksandrowa — 551. 
tak też bardzo żałował, że nie !

Sekcja Koszykówki GKKF ustali
ła ostatnio, podział na grupy, miej
sca i terminy rozgrywek półfinało
wych i finałowych o wejście do II 
Uri drużyn męskich 1 do ligi kobie
cej w których mają prawo starto
wać mistrzowskie zespoły 19 woje
wództw.

Rozgrywki półfinałowe odbędą się 
w dniach 25—28 bm. przy Identycz
nym podziale na cztery grupy, tak 
dla walk o wejście do II ligi jak i 
o wejście do ligi kobiecej,

I grupa (w Kielcach — mężczyźni, 
w Lublinie — kobiety): Białystok, 
Warszawa m, Warszawa woj.. Lub
lin, Kielce;

II grupa (w Olsztynie — mężczyź
ni, w Toruniu — kobiety): Olsztyn, 
Gdańsk, Bydgoszcz, Łódź m.. Łódź 
woj.;
III grupa (w Zielone! Górze — 

mężczyzn!, w Wrocławiu — kobie
ty): Zielona Góra, Szczecin, Poznań, 
Wrocław, Koszalin;

IV grupa (w Stallnogrodzie — 
mężczyźni, w Bielsku — kobiety): 
Kraków, Stalinogród, Rzeszów, o- 
pole o wejście do TI ligi będzie 
prawdopodobnie dodatkowo dopusz
czona jedna z drugich drużyn z led 
nego KKF.

W poszczególnych grupach każda 
drużyna gra z każdą po razie, a do 
spotkań finałowych zakwalifikują 
się: o wejście do n ligi po dwa 
pierwsze zespoły z każdej grupy 
(razem 8 drużyn) a o wejście do li
gi kobiecej tylko pierwsze zespoły 
z każdej grupy.

Finały o wejście do ligi 
odbędą się w dniach 0—11 
w Kielcach, przy udziale 
zespołów, z których dwa 
zakwalifikują się do ligi.

kobiecej 
kwietnia 
czterech 
pierwsze

KOSZALIN. Gwardia Gdańsk — 
Gwardia Koszalin 2:1 (2:0).

WROCŁAW. Stal Wrocław — Ko
lejarz Wrocław 5:0.

wziął swoich „Zubków"

Finały o wejście do II 
skiej odbędą się również „ 
9—11 kwietnia w dwóch grupach po 
cztery drużyny w Białymstoku i 
Wrocławiu.

llgl mę- 
w dniach

Do n ligi zakwalifikują ale cztery' 
drużyny, które zajmą po dwa pierw
sze miejsca w grupach finałowych.

We wszystkich tych rozgrywkach 
o kolejności miejsc decydować bę
dzie większa ilość osiągniętych zwy
cięstw, w razie równej ilości zwy
cięstw lepszy stosunek koszy a w 
wypadku równej ilości zwycięstw 1 
rownego stosunku koszy wynik, od- 
bytego w trakcie tych rozgrywek, 
bezpośredniego spotkania miedzy 
zainteresowanymi zespołami

W niedzielę plenum Sekcji Boksu GKKF
W najbliższą niedzielę 14 bm. 

o godz. 10 w GKKF (Al. Róż 7) 
odbędzie się plenarne zebranie 
Sekcji Boksu GKKF. Porządek 
dzienny obrad przewiduje wy
głoszenie referatu sprawozdaw
czego, dyskusję nad referatem, 
wybory nowych władz oraz wol
ne wnioski.

W związku z zebraniem odwołane 
zostały, wyznaczone pierwotnie na 
ten termin zawody n ligi, a mia
nowicie: Gwardia Poznań — Gwar-

dla Szczecin. Włókniarz Łódź — Ko
lejarz W-wa, Kolejarz Bydgoszcz — 
Stal Wrocław. Ogniwo Kraków — 
Gwardia Wrocław, Unia Piotrków 
— Kolejarz Gdynia, Kolejarz Szcze
cin — Budowlani Poznań, 

Mecze te odbędą elę 25 kwietnia. 
W związku z meczem bokserskim 

Polska — Belgia Sekcja Boksu 
GKKF postanowiła przełożyć wyśnią- 
czone na niedzielę 25 tan. mecze 
bokserskie I ligi. Odbędą się one w 
tydzień później 28 bm.

Wyjątek stanowi spotkanie Gwar
dia Kraków — Kolejarz Gdańsk, 
które odbędzie się zgodnie z termi
nem w Krakowie 21 bm.

sła jej zwycięstwo. Wawrytkówna | P7łV się o medale nie zaskoczyła 
a I^ysty™ą^ — trzeba poznać przedtem

miała numer 12 Zawodniczka Gwar. ' ich dużo więcej, nabrać rutyny. 
pPOk°’i — Żeby pewnie przejeżdżać 

bową Gąsienicę Daniel, która upia- trasę z maksymalną szybkością 
sowała sie dopiero na 3 miejscu. I — ciągnie Ciaptak — trzeba 

Wyniki slalomu specjalnego ko-i umieć również odpowiednio
Zofia '(CWKS) - i.34.J i wytracać. Trzóba by-
3. stepek (Gw.) - 1.42.1: 4. Kozak : to widzieć jak Eriksen czy Au-
(Gw ) - 142.3: 5. jabłońską (OEn.i । striacy potrafili z szybkością 70
“wvnlki slalomu specjalnego meź- | ,km na godzinę przechodzić do
czyzn: 1. Goculskt (CWKS) - 1.35.0: : oez mała zera, a tego jeszcze

Obecny w Are 
bryki „Kastle" ,

■ kierownik ^ Wllnilrj 
gęsto się tlu- WyUJKl

Finały siatkarek i siatkarzy 
o wejście do klasy wydzielonej 
w^ŁodzM15 we 'wrocSaw^u^zvdnlo- I Lublin Wrocław, AZS
we finałowe rozgrywki o wejście do AZS G“w^ce 1 AZS PW War-
klasy wydzielonej w siatkówce dru- 8zawa«

Mistrzostwa Polski
WARSZAWA 7.3. Budowlani

W-wa — Stal Siemianowice 6:4.
CZĘSTOCHOWA, 7.3 (teł. Wł.). 

Włókniarz Częstochowa — Ogniwo 
Kraków 5:5.

Ł0D2 7.3. (tel. wł.). Włókniarz 
Łódź — SM Radom 5:5.

WROCŁAW 7.3 (tel. wł.). Spój
nia Warszawa — Ogniwo Wrocław

Stanisław Wawrytko TT (CWKS'
— 1.35 5; 3 Samek-Gąsienlca (Gw) 
— 1 42.0: 4. Kurkowlak (Stal) — 
1.42.2; 5. Dobrzyński (AZSI — 1.42.7.

nam bardzo brak.
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„Lom Słowa Polskiego"

— Wywieźliśmy również do
świadczenie .z zakresu trenin
gu slalomowego. U nas trenowa
ło się raczej na wytrzymałość na 
normalnej trasie slalomowej o 
50 bramkach. Tymczasem czo
łówka światowa stosuje do tre
ningu system skróconego slalo
mu z 15 — 20 bramkami, na
stawiając się przede wszystkim

Zam. nr 12Ó3-B B-B-12737

maczyl, że nie wiedział, iż poi- 4-1,
skie zamówienie jest przezna- : onlLH
■:zone dla kadry(i) stąd też wy- j . L,-_„ 1_
sial bardziej... "popularne narty HODlcCpCIl
— kończy Roj. । , rrrm-n

— Wiele zyskaliśmy w Are. > mistrzostw ZSRR
przywieźliśmy doświadczenia. •
które będziemy wykorzystywać MOSKWA 10.3 (tel. wł.). Roz.e-
tu na naszvch trasach, żeby na- grane w Swlerrllowsku łyżwiarskie 

- mistrzostwa ZSRR w Jez.dzle szvb-stępny nasz występ mógł przy;- ., ------ - •• . - ■ . ' klej w konkurencji kobiet przy
nieść więcej sukcesów — mówi j nindy następująco wyniki: 
na zakończenie Ciaptak. : 500 m 1. Żukowa — 48.0: 2—3

.,1 MiPńszowa i Kondakowa — 48.2: 
Zegnamy się z narciarzami., 4 Rylowa — 46.8; 5—6. Sellchowa 

którzy udają się na odpoczy- i Alńriewa - 49.2:
nek, bo wieczorem czeka ich 3000 m 1 Zttkowa — 5:28 0; 2 
droga do' Zakopanego — prze- ’ szczegóiejewa — 5:39.0:
cięż — już za trzy dni rozpo-j.^ postnlkowa — 5:40.1.' 6. Masto- 
czynają się mistrzostwa Polski i wa — 5:40.3:

...........................  1 1000 m. 1. Scczegolejewa —w konkurencjach alpejskich.

(med.)

Pucharowy trójmeCz pływacki

Konriakowu 
- 1:44.1: 
8. Aklflewa

Żukowa 1:43.5;
1:44: 4. Mleńsznwa

Rylowa 
1:44.8:
Żukowa

1:44.06:

9:40.3.

W nadchodząca niedzielę roze 
grane zostanie na pływalni w 
Stargardzie ostatnie spotkanie z 
cyklu rozgrywek o Puchar Miast 
w pływaniu.

W meczu tym dojdzie do poje
dynku między mistrzami grupy 
południowej I północnej — Łodzią

1 Wrocławiem oraz reprezentacją 
Szczecina, która walczyć będzie o 
pozostanie w pierwszej grupie roz
grywek. Mecz rozegrany zostanie 
przy oddzielnej punktacji a zwy 
clfśkl zespól będzie czwarta dru 
źyną w przyszłorocznych rozgryw
kach o Puchar.

5000 m............-....... -
Sellchowa — 9:45.5: 3. Slllna — 

9:47.3: 4. Postnlkowa — 9:4R.3:
Rylowa 9:49.3: a. Maslowa

Wielobój 1. Żukowa 212.446 pkt: 
’ Sellchowa 215.800: 3. Rylowa 
215 940: 4. Mleńszowe — 217.720: 
5. Aklflewa — 217.923; 6. Szczego- 
lejewa — 218,330.

żyn kobiecych i męskich, w których 
w wyniku grupowych rozgrywek 
półfinałowych, startują po cztery 
najlepsze zespoły.

W Łodzi walczyć będą drużyny 
kobiece: Spójnia Łódź, Budowlani 
Opole, Kolejarz Wrocław l Kolejarz 
Toruń; we Wrocławiu drużyny mę-

Do klasy wydzielonej, której dwie 
pierwsze kolejki rozgrywek o mi
strzostwo Polski odbędą się Już w 
dniach 10—11 1 24—25 kwietnia (rów. 

k“>kurencjl kobiecej i 
męskiej) we Wrocławiu, zakwali
fikują się drużyny, które w wyniku 
rozgrywek w Łodzi '1 we Wrocławiu 
zajmą po dwa pierwsze miejsca.

Dobre wyniki pływaków
POZNAŃ. W czasie centralnych 

mistrzostw pływackich ZS Spójnia 
które rozecrar.o w Poznaniu usta
nowiono kilkanaście rekordów: je
den rekord Polski Juniorów, 12 re
kordów zrzeszenlowvch I 12 re
kordów wojewódzkich. Rekord Pol
ski juniorów ustanowił na zeo m 
st. dow. Jan Lutomski (Poznań), 
który dystans ten przepłynął w cza
sie 2.23.0 Poprzedni' rekord Polski 
należał do Kowalskiego (CWKS) 
1 wynosił - 2 23.8. z pozostałych 
wyników na uwagę zasługują: 200 
m stvl. dow. kobiet — Prus-Wlś- 
nlowska (Poznań) 2.40,2 (rekord o- 
kregu), 200 m styl, grzbiet. — Prus- 
Wlśniowską — 3.04.3 (rek. okręgu).

SZCZECIN. Szereg dobrych wy
ników uzyskali pływacy szczeciń
scy w towarzyszkim czwórmeczu 
miejscowych drużyn. Z uzyskanych 
rezultatów na wyróżnienie zasłu
gują: loo m dow kob. Zawadzka 
(Kol.) 1:18,4 (rek, okręgu), sztafeta 
AZS 4x200 dow. mężczyzn — 10:39 
(rekord AZS). i

rozebrano również 
towarzyskie spotkanie między 
drużynami Stall szczecińskiej I 
poznańskiej, w czasie zawodów 
sambau (Szczecin) na WO n> st. 
aow. uzyskał bardzo dobry wynik 
— 5.02,9, a startująca na 100 m do
wolnym rekordzlstka Polski — Kle- 
mińska (Poznań) uzyskała — 1S10.I. 
W blecu na 200 st. klas. Mach 
(Szczecin) uzyska) — 1:53,7.

WROCŁAW, w meczu pływackim 
o Puchar CRZZ Sta! Wrocław) po
konała Ogniwo (Wrocław) — 70:W. 
W czasie zawodów Tolkauewsk! 
(Ogn.) uzyskał na 110 m sŁ dow. 
po walce z debiutującym w tej 
konkurencji petrusewlezem czas 
09,2. Czas Petrusewlcza — 1:02,9.

Z pozostałych wyników na wyróż
nienie zasługują: kobiety — 100 m 
st, dow. Lublenlccka (Stal) — 1:17,1, 
100 m grab. Klrchner (Stal) — 
1:28,0. Mężczyźni: 100 m st. dow. 
Lewicki (Stal) — 5:13,5, 100 m st. 
mot — Wilczyński istal) — 1:10,0

1. Spójnia W-wa
2. Spójnia Łódź
3. Stal Siemian.
4. Budowl. W-wa
5. Ogn. Wrocław
6. Wlókn. Łódź
7. Ogn. Kraków
8. Stal Radom
9. Włókn. Częst.

10. Stal W-wa

6:0 
4.0 
4:2 
4:2 
2:2 
2:4
2:4

1:5
0:4

21:9 
14:6 
17:13 
14:16 
11:9 
14:16 
13:17

9:11 
11:19
6:14

w tenisie stołowym
Po niedzielnych rozgrywkach li

gowych w tenisie stołowym na 
pierwszym miejscu uplasowały się 
dwie drużyny spójni. 'Największy
mi niespodziankami były pora^d* 
mistrza Polski — Ogniwa Wrocław 
ze stołeczną Spójnią 1 to na włas-" 
nym terenie oraz przegrana wice
mistrza Polski — siemianowickiej 
Stali w Warszawie z “Budowlanymi.

Najbliższa niedziela 14 bm. przy
niesie dalsze spotkania ligowe.

Oto zestawienie par:
Spójnia W-wa — Stal Siemiano

wice
Spójnia. Łńdź — Budowlani W-wa
Ogniwo Kraków — Stal W-wa
Stal Radom — Włókniarz Często

chowa
Ogniwo Wrocław 

Łódź
Wtókntarz

Kolarze startują na. przełaj o mistrzostwo Polski
OPOLE, 10.3. (teł. wl.). W naj

bliższą niedzielę odbędzie się w 
Nyssle kolarski,wyścig na prze
łaj o mistrzostwo Polski. Kola
rze będą mieli do pokonania 
trasę długości 28,5 km, z czego 
12 km stanowi szosa, a reszta 
trasy prowadzić będzie droga
mi polnymi i łąkami, na któ
rych znajdują się przeszkody 
naturalne jak wały i rowy.

Start nastąpi na stadionie O-

gniwa, skąd kolarze pojadą 
przez Goswinowice i Wójćice do 
Głębinowa i z powrotem do 
Nyśsy. Dotychczas do wyścigu, 
zgłoszono 118 kolarzy: Gwardia 
— 25, CWKS i Kolejarz po 15, 
LZS — 11, Budowlani, Ogniwo, 
Włókniarz U Górnik po B, Start 
— 8, AZS — 2 oraz Unia Kę
dzierzyn i Włókniarz Niemod-
lin 2.

MISTRZOSTWA HOKEJOWE AZS
Na ńshianym lodowisku w War-Mu r.a lodzie. W zawodach «zowie, w dniach od U do 13 bm. wezmą: obrtaira tsSłu “ 

rozegrane zostaną finały Akadem!- znań, wicemistrz z roku ub. AZS 
cklch Mistrzostw Fotek! w; hoke-1 StalLnogród foraz AZS Warszawa.
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Po mistrzostwach świata w 'Fahin i Are

Ą7IEWĄTPLIWIE najpopular- 
2» niejszym hokeistą na mi
strzostwach świata w Sztokhol
mie był zasłużony mistrz spor
tu Wsiewołod Bobrow. Zazwy
czaj spokojna niemal flegmaty
czna publiczność szwedzka wi
tała każde ukazanie się jasno
włosego olbrzyma na lodowisku 
głośnymi okrzykami i skando- 
waniem jego nazwiska.

Bobrowowi nie odpowiada je
dnak rola „gwiazdy". Jest on 
duszą swojego zespołu i nie 
przypadl mu do gustu huczek, 
którzy wytworzyli dokoła jego 
osoby fotoreporterzy i dzienni
karze sztokholmscy. Wymigi
wał sie im też jak tylko się dało 
i mało kto mógł się pochwalić, 
że Bobrow pozował mu do zdję
cia. Za to, gdy był w otoczeniu 
swej drużyny, uśmiech nie scho
dził z jego szerokiej, szczerej 
twarzy.

*
Ciągnęło go do sportu od dzie

ciństwa. Jeszcze jako mały chło
pak uganiał się po zielonych łą
kach swej rodzinnej wioski na 
granicy fińskiej — kopał z za
miłowaniem piłkę, a zimą grał 
z zapałem w rosyjskiego hokeja. 
Wraz ze swymi kolegami zdo
był dla swej szkoły tytuł mi
strza okręgu w młodzieżowych 
zawodach hokejowych.

Po ukończeniu szkoły Wołodia 
udał się do Leningradu. Uczył 
się pilnie budownictwa w szko
le przemysłowej, spędzając
wszystkie wolne chwile na boi- | 
sku piłkarskim lub hokejowym. I 
W 1941 roku, kiedy faszyści hi- ; 
tlerowscy napadli na ziemię ra- i 
dziecką, 18-letni Wsiewołod 
stawił się do wojska. Posłano go '

SOVJET UTKLASSADE KANADA, VANN’VM
VASTANFORS FORSTA GANGEN BANDYMASTARE

W poniedziałkowym numerze codziennej (niesportowej) szwedzkiej gazety „Stockholms Tldningen" zamieszczono przez całą 
szerokość pierwszej strony tutul „Związek Radziecki deklasuje Kanadę 7:2 w mistrzostwach świata" oraz wiele zdjęć z tego 
emocjonującego spotkania. Na jednym z nich (powyżej) słynna już bramka Bobrowa (trzecia dla ZSRR w tym meczu), który 
po przejęciu krążka na środku boiska minął kilku Kanadyjczyków, podjechał pod bramkę Lockharta i markując strzał zmusił 

bramkarza Kanady do interwencji w lewą stronę, aby spokojnie ulokować krążek w przeciwnym rogu bramki.

do szkoły wojskowej Po zakoń- ' 
czeniu wojny Bobrow pozostał i 
w armii w barwach CDKA, a ; 
potem WWS przysparzał sławy ' 
sportowi radzieckiemu. I

W 1948 r. rozpoczęto upra
wiać w ZSRR hokeja z krąż
kiem. Bobrow upodobał sobie tę 
nową grę, wykazując nieprze-

Bezapelagfn i bezprecedensowy
O

ciętne zdolności. Został szybko 
jednym z najlepszych zawodni
ków w reprezentacji ZSRR,
która m. in. zwyciężyła dosko
nałych wówczas hokeistów cze
chosłowackich w 1248 r. i 1951 r.

Obecnie, Wsiewołod jest słu
chaczem Akademii Wojskowej 
w Moskwie. W końcu ubiegłego

. _ ____ ___ ___ wł.)1 drużyną Kanady. Wielu p >rów-
i Hokej na lodzie należy do naj-jnuje tutaj przebieg i rezultat

SZTOKHOLM, 10.3. (tcl.

! szybszych gier sportowych. Le- j 
I cący jak pocisk krążek pociąga |

Le- i lego meczu du spotkania, które
nazwano największym wydarze-

lepszą z drużyn, gotowych w od
powiednim czasie do wyjazdu na

| mistrzostwa świata.

'za sobą z jednego, krańca lodo-j niem sportowym ub. r. — zwy- 
! wiska na drugi barwny koro-| cięstwu piłkarskiej reprezentacji
। wód zawodników. Jeśli dodamy , Węgier nad Anglią. 1 tak tez 
ido tego niezliczoną ilość zagrań, jest, jeśli' wziąć pod uwagę do- 
i jaką stosować może drużyna, I tychczasową wieloletnią hege- 
• dysponująca płynną jazdą, nie-: monię Kanadyjczyków w hoke- 
; naganną techniką kija — nieiju, pamiętając równocześnie, iż 
I trzeba chyba żadnego z kibiców ' hokeiści radzieccy grająęy w 
'przekonywać o ładunku wrażeń, hokeja kanadyjskiego dopiero 
odczuwanych przy oglądaniu I od kilku lat, startowali w tak 
dobrego zespołu w grze. A cóż poważnej imprezie po raz pierw- 
dopiero mówić jeśli na lodowi- szy.

roku, kiedy reprezentacja hoke
jowa ZSRR bawiła w Czecho
słowacji Bobrow składał wła
śnie egzaminy Następnie brał 
udział we wszystkich międzyna
rodowych meczach hokejowych, 
które rozgrywała reprezentacja 
Moskwy i ZSRR u siebie i za
granicą.

— Teraz chyba wycofam się z 
piłki nożnej i pozostanę tytko 
przy hokeju — powiedział Bo
brow z uśmiechem, kiedyśmy go 
pytali po wspaniałym zwycię
stwie drużyny ZSRR nad Kana
dą o jego dalsze plany. Ale i 
piłkę lubi bardzo, pomimo, że 
stara kontuzja utrudnia biega
nie. No — i jest jeszcze ciągle 
jednym z najlepszych strzelców 
piłkarskich ZSRR.

Tak czy inaczej — jedno jest 
pewne, że jeszcze przez wiele lat 
zasłużony mistrz sportu Wsie
wołod Bobrow będzie walczył 
o chwalę radzieckiego sportu z 
taką samą wytrwałością, zapa
łem i wolą zwycięstwa, jak na 
mistrzostwach świata w Sztok
holmie. (c)

sku walczą ze sobą drużyny 
najwyższej klasy. Wtedy każda 
minuta przynosi wiele emocji i 

j napięcia, akcje zmieniają się 
błyskawicznie i taki mecz na 

I długo pozostaje w pamięci.
l Nie uskarżali się też na brak 
! emocji widzowie spotkań hoke- 
I jowych rozegranych w okresie 
od 26 lutego do 7 marca w

I Sztokholmie, w turnieju o tytuł 
I mistrza świata. Każdy mecz po
między zespołami: ZSRR. Ka
nady, Szwecji i CSR, stanowią
cymi czołówkę turnieju, jak 
również wiele spotkań drużyn 
słabszych, przynosiły moc wra
żeń. emocji i dla wielu — nie
spodzianek.

Poziom spotkań najlepszych 
zespolow przewyższył rozgrywki 
turnieju olimpijskiego w Oslo. 
Spowodował to przede wszyst
kim start bardzo dobrej i wy
równanej drużyny radzieckiej, 
jak również i fakt podkreślany 
przez obserwatorów obu turnie
jów, iż drużyna kanadyjska by
ła wyraźnie lepsza od tej, któ
rą oglądaliśmy podczas Igrzysk 
Olimpijskich.

SUKCES HOKEISTÓW ZSRR 
NAJWIĘKSZYM WYDARZE

NIEM SEZONU
Największym wydarzeniem nie 

tylko tegorocznego sezonu ho
kejowego. stało się zdobycie ty
tułu mistrza świata przez ho
keistów Związku Radzieckiego 
Ich pierwsze miejsce w sztok
holmskim turnieju udokumento
wane zostało bezapelacyjnym i 
zdecydowanym zwycięstwem z

WIELKIE PORUSZENIE 
W KANADZIE

Porażka Kanadyjczyków wy- 
' wuiala w ich kraju wielkie po
ruszenie. Jeuna z gazet szweilz- 
Kich — ..AltunbladeT zamieści
ła we wtorkowym wydaniu ob- 
-/.einą korespondencję z Toron
to. opisując wrażenia jakie u- 
czymia w Kanadzie wiadomość 

I o pizegramu prz.ez jej zawód 
niKOW spoiKama. dc. ydująieg' 
u tytule mistrza świata

W wielu gazetach pojawiły się 
już w poniedziałek liczne wy
powiedzi działaczy, irenerow 

hokejowych oraz znanych on
agis z.auodmkow Juz z pulnez 
nego pi zegiądu 1 y eh gi<r-nw icy 
nika. że opinia sportowa w Ka
nadzie mocno przeżyta lę poraż
kę. Lose ostro krytykuje się 
dzmlalnu-r kta|owej federacji 
hokeja amatorskiego ICAHAI 
zapowiadając, ze na dorocznym 
jej zebraniu, które odbędzie się 
w dniu Ul maja, porażka sztok- 
holm-kn będzie jednym z głów
nych lematów obrad.

Jeden te znanych dawniej za
wodników. Lotne Duggid. do
maga się. aby w przyszłości 
wysyłać na mistrzostwa świata 
reprezentację złożoną z najlep
szych zawodników kraju. Twier
dzi on również, ze w Kanadzie 
są drużyny lepsze od „Lynd- 
hurst Motors", klóra stanowiła 
trzon zespołu w Sztokholmie.

Jednakże wypowiedź sekreta
rza CAHA — George Dudley^ 
zaprzecza temu. Stwierdza on. 
iż „Lyndhurst Motors" była naj-

I Hap Emms, trener drużyny 
'„Rarne Flyors" zapowiada zglo- 
sze"'e na dorocznym zebraniu 

ICAHA wniosku, aby w przy
szłości reprezentację Kanady na 
mistrznstwach świata stanowiła 

!drużvna „gwiazd". Twierdzi on, 
; że Kanada jest w stanie wy- 
i stawić drużynę zdolną odzyskać 
i tytuł mistrza świata i zrehabi- 

111 w-hf się za tegoroczną po
rażkę.

Katastrofą nazwał przegraną 
z hokeistami ZSRR jeden z naj
lepszych dawniej zawodników, 
a obecnie poseł do parlamentu 

■kanadyjskiego. Llonel Sonacher. 
„Nie czas teraz jednak płakać — 

i pisze on w jednym z dzienni- 
l kńw — ale trzeba już teraz za- 
I brać się do zaplanowania na- 
' szego przyszłego wyjazdu i wy- 
I słać na mistrzostwa świata rze
czywiście najlepszych mistrzów". 

| W dalszym ciągu swej wypo- 
I wiedzi Sonacher jest zdania, że 
I 'ośli tego się nie uczyni, nie 
należy brać udziału w mistrzo
stwach.

Z KANADYJCZYKAMI 
NALEŻY Sil; NADAL

LICZYĆ

I Przeglądając wypowiedzi ka- 
,narh|skiih działaczy hokejo- 
i wvch widać, jak dotkliwie od- 
1 czuli oni utratę tytułu mistrza 
I śwmla Niewątpliwie Kanada 
i dysponuje wielką ilością bardzo 
dobrze grających hokeistów. W 

! hislorii mistrzostw świata I roz
grywek olimpijskich reprezento
wali ją (poza jednym lun Iwo- 

i ma wypadkami) zawsze 'nni za
wodnicy, zdobywając na 17 star
tów 14 tytułów mistrzowskich I 
3 wicemisti zowskie.

Niewątpliwie należy nadal po
ważnie liczyć się z Kanadyjczy
kami. jako jednym z najgroź
niejszych pretendentów do ty
tułu mistrza świata. Warto jed
nak przypomnieć, tż na kilka 
dni przed rozpoczęciem turnie
ju w Sztokholmie przybyło 
do Szwecji czterech doskona
łych hokeistów kanadyjskich, a 
mianowicie: bramkarz Lock- 
hard, obrońca Jamiesnn oraz 
napastnicy Unger I Shill. Ich 
przybycie stanowiło poważne 
wzmocnienie drużyny reprezen
tującej Kanadę. w mistrzo
stwach.

W decydującym o tytule spot
kaniu Kanadyjczycy przegrali 
w sposób me podlegający dy
skusji, będąc przez cały czas 
drużyną rzeczywiście słabszą od 
zespołu radzieckiego, który w 
tym meczu przewyższał ich szyb
kością, techniką kija i zespoło- 
wośctą w grze.

| W czasie turnieju przewod
niczący radzieckiej sekcji hoke
ja na lodzie, Korotkow rozma
wiając z kierownictwem druży
ny kanadyjskiej skierował za
proszenie na przyjazd do ZSRR 
zespołu hokeistów kanadyjskich.

Jak podaje cytowany już 
„Aftonbladet", chęć wyjazdu 
hokeistów kanadyjskich do 
ZSRR bardzo wzrosła po nie
dzielnej porażce. Jedna z naj
lepszych zawodowych drużyn 
Kanady „Toronto Mapie Leafs" 
zgłosiła chęć wyjazdu do Mo
skwy. Utworzony został nawet 
już specjalny komitet, który 
zajmle się zebraniem fundu
szów potrzebnych na ten wy
jazd. „Toronto Mapie Leafs" po
dało do wiadomości, iż chodzi 
tutaj o sumę 50 tys. dolarów.

BOBROW UZNANY 
ZA NAJLEPSZEGO 

HOKEISTĘ MISTRZOSTW

A tymczasem w Sztokholmie 
życie wraca do normalnego try
bu, chociaż przebieg mistrzostw 
hokejowych, a szczególnie mecz 
ZSRR — Kanada jest tutaj (i 
chyba jeszcze długo pozostanie) 
przedmiotem licznych dyskusji, 

i komentarz}’ i artykułów. Cala 
I prasa wyraża się z najwyższym 
| uznaniem o postawie zespołu 
; radzieckiego w tym spotkaniu, 
I jednogłośnie uznano kapitana 
; zespołu ZSRR — Bobrowa za 
najlepszego hokeistę w mi
strzowskim turnieju.

Prasa podkreśla wysoki po
ziom przygotowania radzieckich 
zawodników i ich wzorową 
sportową postawę. Oceniła to 
zresztą już wcześniej 18-tysięcz- 
na widownia tego pamiętnego 
meczu, często nagradzając okla
skami radzieckich hokeistów.

Kanadyjczykom natomiast do
stało się tutaj sporo za próby 
przekraczania przepisów w grze. 
W sposób niedozwolony próbo
wali oni kilkakrotnie powstrzy
mywać falowe ataki zespołu ra
dzieckiego, nie mogąc sprostać 
mu szybkością. Prowadzący to 
prawdziwie finałowe spotkanie 
Szwajcarzy — Olivieri i Toffe) 
wywiązali się, tym razem, w 
pełni ze swego zadania, ukró
cając szybko zapędy zbyt krew
kich Kanadyjczyków, czym 
zdobyli' sobie sympatię widow
ni.

Pierwszych refleksji* ze sztok
holmskiego turnieju jest bardzo 
dużo. Czytelników naszych za
ciekawi zapewne, jak grają za
wodnicy radzieccy, sporo dysku
sji wywołała z pewnością u nas 
w kraju stosunkowo niska lo
kata Czechosłowacji, zapewne 
wielu zadaje sobie pytanie, jak 
też wypadliby w turnieju pol
scy hokeiści? O tych i innych 
jeszcze sprawach — jeszcze w 
Przeglądzie nie raz będziemy 
pisać. Stefan Rzeszot

Pływacy ZSRR 
bija rekord świata i Europy

Tak zaczął się pogrom Kanadyjczyków: Guryszew (w środku) strzela pierwszą bramkę dla ZSRR. Od lewej Since, Lochart, Unger i Shill.

SZTOKHOLM. 9.10 (teł. wł.). 
Pływacy radzieccy zakończyli 
swój pobyt w Szwecji zawoda
mi w Sztokholmie z udziałem 
czołowych zawodników klubu 
„Neptun" I miejscowego klubu 
pływackiego.

Sztafeta 4 x 100 jardów st. zm. 
osiągnęła czas 3.62,0 bijąo o 0,3 
sok. rekord świata należący do 
zespołu Uniwersytetu Ohio 
(USA); poszczególne czasy: st. 
grzbiet. Sołowiew — 58,9; klas 
Minaszkin — 1.03.3; motylk 
Skrypczenkow — 58,4 I dow 
Balandin — 51.4.

Sztafeta radziecka 4 x 100 m 
st. dow. wynikiem 3:49,3 pobi
ła rekord Europy należący rów
nież do pływaków z ZSRR, po

szczególne czasy; Kurenoj — 
57,2; Bogaczew — 57.9: Breus 
— 57,5; Balandin — 56,6.

Sołowiew na 100 m grzbiet 
— 1:05,3 i Martinczyk na 200 
m motylk. — 2.31,0 — ustano
wili rekordy ZSRR.

Ogółem podczas 2 tygodnio
wego pobytu w Szwecji pływa
cy radzieccy rozegrali towarzy
skie zawody w Sztokholmie 
i w pięciu Innych mia
stach szwedzkich. Reprężentan- 
ci ZSRR wygrali większość 
konkurencji, a ich spotkania z 
czołowymi pływakami Szwecji 
przyczyniły się do pogłębienia 
przyjaźni między sportowcami 
obu państw, - -

A jednak narciarstwo klasyczne
może być

naszą najsilniejszą bronią
SZTOKHOLM 10. 3. (tel. wł.)
Od zakończenia narciarskich 

mistrzostw świata w konkuren
cjach klasycznych, które odbyły 
się w Falun, minęło już sporo 
czasu. Odbyły się już różne za
wody międzynarodowe, mistrzo
stwa wielu krajów i inne po
ważne imprezy. W czasie dzie
lącym nas od mistrzostw w Fa
lun, . mistrz świata w skokach 
narciarskich, niespokojny duch 
z Lahti, Matti Piettikainen zdo
łał zasłużyć już na dyskwalifi
kację, którą ukarał go Fiński 
Związek Narciarski za niesubor
dynację, a radzieccy czołowi nar
ciarze Kuzin, Kozyrewa, Maslen- 
nikowa i Carewa otrzymali ty
tuły zasłużonych mistrzów spor
tu.

Okres ten wypełniły też roz
ważania wielu fachowców kra
jów północnych od konkurencji 
klasycznych i— zaskoczonych po
stawą i sukcesami zawodników 
Związku Radzieckiego. Sądząc z 
dotychczasowych wypowiedzi go 
towi są oni niemal ogłosić „stan 
wyjątkowy" w światowym nar
ciarstwie — mobilizując nowe si
ły, wypracowując nowe metody 
dla uzyskania z powrotem peł
nej Hegemonii Skandynawów.

klasyczne dają có najmniej tyle 
samo emocji i mają tyle samo 
uroku co zjazdy. Trzeba to pod
kreślić z tego choćby powodu, 
że i u nas w kraju wśród ogrom
nej masy zwolenników narciar
stwa i to przeważnie młodych, 
panuje głębokie przekonanie, iż 
prawdziwą przyjemność może 
dać tylko zjazd ze stromego sto
ku, a emocji przysparza tylko 
ogromna szybkość, że narty- 
zjazdowe to coś lepszego i bar
dziej eleganckiego niż skromnej 
wąskie biegówki, że gogle, i 
ciężkie buty — to sprzęt zna
mionujący narciarzy z prawdzi
wego zdarzenia.

Ostatnie mistrzostwa świata 
w Are wykazały, iż dzięki tej 
szczególnej popularności konku
rencji alpejskich u nas w kra
ju — zawodnicy polscy odnieśli

rzystać z tych wszystkich nie
odzownych udogodnień, które 
pomagają w osiągnięciu najwyż
szej klasy.

Znacznie prostsze i natural
niejsze w naszej sytuacji jest po
łożenie głównego nacisku na 
biegi a także skoki.

■Śladami kuzina

Dlatego, wyda je mi'się, iż pol
scy reprezentanci narciarstwa 
klasycznego mogliby starto
wać w Falun. Kalkulując na zi
mno, bez optymizmu, analizując 
wyniki poszczególnych konku- 
renji w Falun,. dochodzimy do 
wniosku, iż mieliśmy tam nie 
mniejsze możliwości odniesienia 
sukcesu jak w Are. Według 
wszelkiego prawdopodobieństwa 
nasi kombinatorzy uplasowaliby

UTRACONA HEGEMONIA
Nie dziwimy się im, bo prze

cież nie tak łatwo wycofać się 
ze zdobytych przed dziesiątkami 
lat i utrzymywanych stale po
zycji, nie tak łatwo pogodzić się 
z myślą o utracie przewagi, gdy 
szybkimi krokami zbliżają się 
Igrzyska Olimpijskie, podczas 
których^potężny przełom doko
nany w Falun może być przez 
narciarzy Kraju Rad zwiększo
ny, podczas których stracić mo
gą dalsze, jakby się wydawało 
w tej chwili, bezpieczne i sil
ne reduty,

A przecież jeszcze ' dwa lata 
temu ci sami fachowcy narciar
scy, reprezentujący największe 
potęgi tej dziedziny sportu, z nie
dowierzaniem odnosili się do 
narciarstwa radzieckiego. Pod
czas konferencji prasowej, zwo
łanej przez kierownictwo ra
dzieckiej drużyny olimpijskiej 
w Helsinkach, jeden z dzienni
karzy zapytał prowadzącego 
konferencję, tow. Romanowa: 
„Czemu narciarze i hokeiści ra
dzieccy nie brali udziału w zi
mowych Igrzyskach Olimpij
skich w Oslo?"

NIEDOWIERZANIE 
SKOŃCZYŁO SIĘ...

Wiceprzewodniczący Komite
tu Olimpijskiego ZSRR odpo
wiedział wtedy: „Ciepła zima i 
brak śniegu nie pozwoliły za
wodnikom radzieckim na odpo
wiednie przygotowanie, sądzę, 
że przy następnej okazji ra
dzieccy narciarze i hokeiści bę
dą mieli możność zmierzenia się 
z zawodnikami innych państw".

Oświadczenie to było wówczas 
przyjęte z niedowierzaniem. 
Wśród wielu zachodnich dzien
nikarzy panowało przekonanie, 
iż ZSRR nie reprezentuje nic 
poważnego w tych dziedzinach 
sportu i z tego powodu nie przy
słał swoich reprezentantów do 
Oslo. Dlatego zdumienie ich w 
Falun było tak silne i oszała
miające.

Po Falun przyszły mistrzo
stwa świata w hokeju na lodzie, 
zakończone bezapelacyjnym zwy 
cięstwem drużyny radzieckiej. 
ZSRR okazał się w sportach zi
mowych taką samą potęgą jak 
i podczas letnich Igrzysk Olim
pijskich w Helsinkach. Złudze
nia prysły.

Prysły także w Falun Inne 
złudzenia, a mianowicie o małej 
popularności konkurencji kla
sycznych.

Utarło się bowiem przekona
nie, iż konkurencje alpejskie są 
bardziej emocjonujące niż biegi 
narciarskie. Przekonanie to o- 
kazalo się całkowicie niesłusz
ne. Liczba widzów, która przy
była do Falun, aby oglądać po
szczególne konkurencje, zasko
czyła samych organizatorów 1 
zachęciła ich do organizowania 
tego rodzaju wielkich międzyna
rodowych zawodów częściej, bez 
obawy o kłopoty finansowe.

TAKIE SAME EMOCJE
Nie ujmując w niczym zjaz

dowi i obydwu slalomom, trze
ba podkreślić, iż konkurencje

Włodzimierz Kuzin podczas bie- - gu na 50 km w Falun

poważne sukcęsy. Bo bezspornie 
zajęcie przez Ciaptaka 8, miej
sca, przez Roja — 10, a przez 
Marusarza 12 wśród najlepszych 
alpejczyków świata jest ogrom
nym sukcesem. Bardzo cieszymy 
się wszyscy z zajęcia przez Po
laków tak dobrych miejsc.

Sukcesy naszych reprezentan
tów w Are wpłynĄ na pewno na 
zwiększenie popularności nar
ciarstwa alpejskiego w Zakopar 
nem, Szczyrku i w innych o- 
środkach sportowych. Pęd z 
szybkością ekspressu, baletowa 
niemal elegancja ruchów — por- 
wie wiele dziewcząt i wielu 
chłopców.

Ale dumni z sukcesów na
szych zjazdowców nie może
my zapomnieć ani na chwilę, 
że biegi I skoki — to także 
konkurencje narciarskie, któ
rych nie wolno lekcewa
żyć, które także dają nieza
pomniane przeżycia, I pasjo
nują nie mniej od konkuren
cji alpejskich.

NASZE MOŻLIWOŚCI
Musimy także wziąć pod uwa

gę nasze warunki 1 możliwości. 
Fakt, iż w ostatnim okresie od
nosimy w konkurencjach zjaz
dowych większe sukcesy niż w 
narciarstwie klasycznym jest 
pewnego rodzaju nienormalnym 
stanem. Narciarstwo zjazdowe 
jest nierozerwalnie związane z 
górami, a u nas. jak wiadomo, 
nie ma wielu dobrych i trud
nych tras.

FIS i FIS II są już od dawna 
uważane za bardzo trudne, ale 
tylko dla początkujących. 
Szczyrk nie zdobył sobie jeszcze 
takiej popularności, na jaką za
sługuje, a to dlatego, że nie ma 
tam wyciągu. Trudno jest prze
cież zawodnikowi potrzebujące
mu wielokrotnych zjazdów iść 
pod górę piechotą 3 godziny po
to, by później w 3 minuty zje
chać na dół.

Do zbudowania dobrego nar
ciarstwa zjazdowego potrzebne 
są, jak już wspomnieliśmy, do
bre, trudne trasy, duża Ilość wy
ciągów, bardzo dobry sprzęt i 
wiele startów.

A więc, jak widać z tego, nar
ciarstwo zjazdowe jest sportem 
wymagającym także ogromnych 
nakładów ponieważ w kraju 
nie ma specjalnych warun
ków dla rozwoju tej dyscy
pliny. Jedynie najlepsi z najlep
szych, mała garstka może ko-

się w pierwszej piętnastce 1 tó 
nie koniecznie w jej dolnych 
rejonach, a nasza sztafeta kobie
ca zdołałaby pokonać piątą w 
tej konkurencji Czechosłowację, 
a może wygrałaby także z Nor
weżkami.

Szkoda, że nie było w Fa
lun młodych skoczków, którzy 
na pewno nie odnieśliby sukcesu,

Jan Ciaptak - Gąsienica w ka
rykaturze E. Alaszewukicgo 

ale mogliby obejrzeć skoki naj
większych mistrzów w tej kon
kurencji.

Sekcja narciarska GKKF po
winna wziąć pod uwagę fakt, iż 
konkurencje klasyczne można 
uprawiać w Polsce nie tylko w 
Zakopanem, że w Kielcach, a 
nawet w Warszawie, może wy
rosnąć kadra biegaczy, którzy 
idąc wyłomem zrobionym przez 
Kuzina i innych zawodników 
radzieckich, nie muszą óyć ż 
góry skazani ńa miejsce w trze
ciej dziesiątce.

Życząc zjazdowcom jak naj
większych sukcesów w przy
szłości, gratulując im osiągnięć 
w Are, nie zapomnijmy jednak, 
iż narciarstwo klasyczne — bie
gi i skoki — to są te dyscypliny, 
w których powinniśmy odnosić 
największe sukcesy, które po
winny być naszą najsilniejszą 
bronią w tej dziedzinie sportu..

Jerzy Zmarzllk

Narciarskie mistrzostwa ZSRR i CSR
MOSKWA 10.3 (tel. w».).W miej

scowości Złatoust rozpoczęły i "1? 
narciarskie mistrzostwa ZSRR w 
biegach płaskich. Uczestniczy 450 
zawodników I zawódnlczek. repre- 
zentujących 22 zrzeszenia. .

W biegu na 18 km w . nieobec
ności mistrza świata Kuzina zwy
cięży! Terentiew — 1:09.23: 2, Ko
złów — 1:09.57: 3. Marlnlczew — 
1:10,05: 4, Szelluchtpi, 1:10.08: 
5. A. Kuznlecow — 1:10,15:'8. B. 
Kuź.nlecow - 1:10.38: Ollaszew 
zajął ńsme miejsce.

W biegu na 5 km zwyciężyła Ko
zyrewa — 21:24: 2. Leontlewa — 
21:41; 3. Suszyna — 21.55: 4..Ca4 
rewa — 22:03; 5. Masjennlkęwa . 
22;20; 6. Kaaliste — 22:21.

MOSKWA 10.3 (tel. wł.). W Ałma- 
Ata rozpoczęły się narciarskie mi
strzostwa ZSRR w konkurencjach 
alpejskich. Slalom specjalny męż
czyzn na trasie długości 780 m 
z 50 bramkami wygrał Fltatow. 
Startowało 106 zawodników. 
konkurencji kobiet startowało 58 
zawodniczek; zwyciężyła Bassalo- 
wa. Slalom gigant z udziałem 101 
zawodników wygrał również Flta
tow. a wśród kobiet — Sobolewa.

PRAGA 1Ó.3 (tel. wł.). Narctać- 
skle mistrzostwo CSR w blęgu na 
30 I 50 km zdobył Cardal w cza
sie 1:50.01 t 3:37.57. Bieg na 15 
km wygrał Mellh — 54:20.; zwy
ciężając .Jednocześnie w kombina
cji klasycznej. : Konkurs skoków 
przyniósł zwycięstwo Dragoszowl, 
.który-uzyskał najdłuższy skolc 
80,5 m.


